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Sprawa trafi ła
do prokuratury 
Do nowosolskiej prokuratury wpłynęło zawia-
domienie o możliwości popełnienia przestęp-
stwa przez funkcjonariusza policji. To pokło-
sie wydarzeń pod jednym z supermarketów w 
Nowej Soli

Nie żyje Kazimierz Ekiert 
Żegnały go tłumy
Był emerytowanym policjantem, prezesem piłkarskiej Arki Nowa Sól, zapalonym motocyklistą, 
przez ostatnich 17 lat radnym miasta. - Wiadomość o jego śmierci spadła na nas jak grom z jasnego 
nieba – mówi jego przyjaciel Ryszard Biesiada
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Album pełen piękna miasta
W tym roku Nowa Sól obchodzi nie jedno, ale dwa znaczące jubileusze � 460. rocznicę swojego istnienia jako osada oraz 280 
lat od nadania jej praw miejskich. W hołdzie tym wyjątkowym podwójnym okazjom urząd miejski przygotował niezwykły 
album prezentujący najpiękniejsze zakątki miasta

Promocję albumu rozpoczęto wystawą kilkunastu fotografii, które można podziwiać na Placu Wyzwolenia. Z okazji 460-lecia Nowej Soli, wydano 460 egzem-plarzy tego wyjątkowego dzieła.Wspomnijmy, że Nowa Sól, której początki sięgają 460 lat wstecz, przekształciła się z nie-wielkiej osady w miasto o boga-tej historii. 

Warto odkryć miasto na 
nowo- Rozwój miasta oraz jego ewo-lucja stanowią prawdziwie fa-scynującą opowieść – mówi Ewa Batko, rzecznik prasowa urzędu miejskiego. I dodaje: - Jubileusz 460-lecia Nowej Soli oraz 280. rocznica nadania jej praw miejskich to wyjątkowy 

moment do wydania albumu, ukazującego to miasto w nie-zwykłym świetle. W codziennej gonitwie, w której zatracamy się w rutynie, często umykają nam piękne i wyjątkowe rze-czy, które są obecne w naszym otoczeniu. To te codzienności, te skrywane uroki i niuanse, których nie zauważamy na co dzień, artysta fotografik z Nowej 

Soli Krzysztof Moroz uchwycił w swoich zdjęciach.Album to nie tylko kolekcja ob-razów, to prawdziwe dziedzic-two miasta i jego kultury. - Chce-my pokazać państwu te miejsca, które na pierwszy rzut oka mogą wydawać się zwyczajne, ale któ-re ukrywają w sobie niezwykłe piękno. Może państwo te miejsca rozpoznają, ale może odkryjecie je na nowo, widząc je oczami ar-tysty. To miejsca, które kryją w sobie naszą historię i dziedzic-two, a także naszą tożsamość – uzupełnia Ewa Batko.460 lat Nowej Soli i 460 nume-rowanych albumów ma stano-wić zachętę do odkrywania pięk-na Nowej Soli na nowo. To hołd składany przeszłości, tradycjom, historii miasta oraz otoczeniu. Z okazji tych ważnych jubi-leuszy urząd miejski zaprasza wszystkich do odwiedzenia No-wej Soli. - Przyjdźcie, aby odkryć to miasto na nowo. 460 lat to nie tylko historia, to żywa tradycja i przyszłość, którą razem buduje-my. Zapraszamy do naszego mia-sta, gdzie historia i współczesność 

splecione są w niesamowity spo-sób, tworząc wyjątkowe miejsce, które warto poznać i docenić – za-chęcają urzędnicy.
Spotkania z artystą Wkrótce będziemy mieli oka-zję spotkać się z Krzysztofem Morozem, autorem przepięk-nych fotografii, który tak mówi o sobie: „Zachwyca mnie piękno otaczającego nas świata i to, jak cudownie został stworzony. Za-chwyca mnie to piękno i Panu Bogu dziękuję, że mogę je ukazać na swoich fotografiach." Spotkanie z artystą, odkrywa-jącym piękno w codzienności to doskonała okazja do rozmowy o jego twórczości, inspiracjach i miłości do Nowej Soli.Album prezentujący Nową Sól w wyjątkowy sposób będzie do-stępny do nabycia za kilka tygo-dni. W „Kręgu” będziemy infor-mować o dostępności albumu, który jest doskonałą pamiątką związaną z tymi ważnymi rocz-nicami.

Rafał Krzymiński

Wystawę można oglądać na planszach ustawionych w sercu miasta

Prawie 11 tysięcy dla 
Gosi i Pawełka!

Za nami internetowa akcja 
charytatywnych licytacji live 
dla rodziny, której mieszka-
nie wymaga remontu. Ich hi-
storia poruszyła Wasze ser-
ca Przypomnijmy. Z racji niepeł-nosprawności Małgorzata i Paweł są ludźmi ze szczegól-nymi potrzebami. Syn cierpi na 

zespół Downa, a mama prze-szła udar i porusza się głów-nie na wózku. Ich historię opi-sywaliśmy już w „Tygodniku Krąg”.Mieszkanie rodziny Kobier-skich wymaga remontu. Najpil-niejszą potrzebą jest łazienka, której na dziś w nim nie ma. W ubiegłą niedzielę na Face-booku odbyły się charytatywne 

licytacje live. Fanty były prze-różne, wszystkie atrakcyjne! - Zebraliśmy dokładnie 10 tys. 920 zł – skacze z radości Anna Ast, jedna z organizato-rek pomocy dla Małgorzaty i Pawła.Gratulujemy udanej akcji! Do tego tematu wrócimy szerzej w kolejnym numerze „TK”.
(red)

Ta ekipa przeprowadziła w niedzielę świetną imprezę! (fot. Fota z Dro-
na)
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Zwiększone dodatki dla nauczycieli
Radni przegłosowali tę zmianę na piątkowej sesji powiatu nowosolskiego. - Dyrektorzy mają trudności z zapewnieniem od-
powiedniej liczby nauczycieli – przyznaje Bogumiła Sadowa, szefowa Wydziału Oświaty, Kultury i Spraw Społecznych w 
starostwie

Zanim radni przeszli do pod-wyżek dla nauczycieli, były inne punkty obrad. Przemy-sław Ficner z PiS na początku sesji złożył wniosek o zdjęcie jednego z nich – głosowania ws. uchwały dotyczącej wy-boru nowego członka zarządu powiatu nowosolskiego. Ponownie miała być głoso-wana kandydatura radnego Marcina Kuli z Siedliska. Do-tychczas był odrzucany gło-sami nowej większości, którą utworzyli w radzie powiatu członkowie partii z PiS, PO i PSL. Egzotyczna większość nie argumentowała do tej pory, dlaczego Kulę skreśla. - Poza faktem, że państwo głosujecie negatywnie, nie usłyszałam żadnych argu-mentów, które w jakiś spo-sób dyskredytują kandydata – zwracała uwagę na poprzed-niej sesji starosta Iwona Brzo-zowska.Tym razem też nie usłysza-

ła, bo wniosek Ficnera prze-szedł.
„Tomograf spadł nam z 
nieba”Później radni rozmawiali o szpitalu i sprzęcie, który do niego trafi. Pisaliśmy o tym w „Tygodniku Krąg”. Rządowa Agencja Rezerw Strategicz-nych przekaże mu tomograf. Dzięki nowemu urządzeniu zmniejszy się czas oczekiwa-nia pacjentów na badanie.Placówka otrzymała też do-finansowanie w wysokości 200 tys. zł na zakup apara-tu USG z głowicą do badania przezprzełykowego na potrze-by oddziału anestezjologii i in-tensywnej terapii. - W naszym szpitalu pacjenci czują się do-brze zaopiekowani, zdiagno-zowani i leczeni – mówił Łu-kasz Kempa, radny PiS, lekarz. Cieszy się z nowego sprzętu: - Na dyżurach staramy się dia-

gnozować stany nagłe, które wymagają dużej ilości sprzę-tu i zaangażowania. Stres jest duży, bo i stawka największa.O dotacji na funkcjonowanie Szpitalnego Oddziału Ratun-kowego opowiedziała na sesji Bożena Osińska, dyrektorka nowosolskiego szpitala. - A je-śli chodzi o tomograf, to spadł nam z nieba – mówiła. - Jest bardzo potrzebny. Nie tylko w odciążeniu obecnego urzą-dzenia, bo wielospecjalistycz-ne jednostki dysponują dwo-ma-trzema podobnymi. Takie są potrzeby. Bez tomografu nie wykonuje się większości działań specjalistyczno-lecz-niczych. - Według mojej wiedzy urzą-dzenie kosztuje ponad 2 mln zł – ujawniła Osińska.
StawkiBogumiła Sadowa, naczel-niczka Wydziału Oświaty, 

Kultury i Spraw Społecznych w starostwie powiatowym, przedstawiła projekt uchwa-ły ws. wysokości i szczegó-łowych warunków przyzna-wania dodatków i nagród nauczycielom – za wysługę lat, motywacyjnego, funkcyj-nego itd. - To wykonanie upo-ważnienia zawartego w kar-cie nauczyciela – tłumaczyła. I przyznała: - Liczba chętnych do pracy w oświacie maleje. Dyrektorzy mają trudności z zapewnieniem odpowiedniej liczby nauczycieli. Z przepro-wadzonych analiz wynika, że kadra pedagogiczna jest ka-drą 50+. Na czym polegają zmiany? Dodatek motywacyjny w po-wiatowych szkołach – wyli-czała Sadowa – ma wynosić nie 100, a 200 zł. Funkcyjny (dla dyrektora) został pod-niesiony z 3000 do 3900 zł (to maksymalna kwota). Dla wi-cedyrektora – z 1500 do 1950 

zł, kierownika – z 1000 do 1300. Dodatki trudnościowe i stażowe zostały powiększone o 3 zł za każdą godzinę. - Dyrektorom jednostek oświatowych bardzo zależy, by ta uchwała została podję-ta – przyznał Andrzej Ziarek (PSL), szef rady powiatu.I uchwała została przegło-sowana.Z członkostwa w komisji re-wizyjnej powiatu zrezygnował Marcin Kula. Radny Grzegorz Zwarycz (PSL) prosił go o do-precyzowanie uzasadnienia rezygnacji. Sam Zwarycz przez kilka sesji nie zdecydował się rzeczowo uzasadnić, dlaczego głosuje przeciwko Kuli w kon-tekście jego dołączenia do skła-du zarządu powiatu. - Wydaje mi się, że moje uza-sadnienie jest czytelne: moja rezygnacja jest manifestem przeciwko partyjniactwu – odpowiedział Kula.
Mateusz Pojnar

Dobrych ludzi jest więcej
W ostatnim czasie w różnych okolicznościach zadawane jest mi pytanie: skąd w ludziach tyle niena-
wiści? Jedni od razu sami odpowiadają sobie na to pytanie tłumacząc, że to takie polskie i bardzo ty-
powe. Przechodzą do dalszej części rozmowy i temat się zamyka. Niektórzy oczekują komentarza

Zwykle przyparta do muru odpowiadam, że trudno mi powiedzieć, bo każda niena-wiść ma inne podłoże. Dzisiaj na topie jest polityka. Jestem przekonana, że tam, gdzie ona wchodzi w grę, tam żegnaj ro-zum. Dobrzy ludzie potrafią się zatracić i nienawidzić ko-goś o odmiennych poglądach. Nasilenie tej nienawiści jest ostatnio nie do ogarnięcia. Mam nadzieję, że te złe emo-cje będą opadać po wszyst-kich stronach politycznych barykad. Myślę, że Państwo też czujecie, że ten obłęd musi się skończyć. Obserwuję też nieposkromioną nienawiść na naszym nowosolskim podwór-ku u ludzi, po których bym się tego nie spodziewała. Staram 

się omijać takie osoby, żeby nie zatruwały mojego umysłu. Tak jak Państwo nie chcę być taką osobą i minimalizuję sy-tuacje, w których ktoś usiłu-je przeciągać mnie na ciemną stronę.W minioną sobotę temat znowu wrócił. Usłyszałam, że taka nienawiść powstaje ze strachu. Poproszono, żebym sobie przypomniała sytuacje z dziejów świata, gdy ludzie ze strachu wszczynali wojny, in-kwizycje, tumulty. Zastanowi-łam się i mocniej pochyliłam nad tym stwierdzeniem w kon-tekście naszego miasta. Rze-czywiście osoby wystraszone często wszystko dookoła kry-tykują. Gdy strach przysłania racjonalną zdolność widzenia, 

wkrada się złość i nienawiść do innych ludzi. Kiedy ktoś się boi o pracę, to nienawi-dzi współpracowników, któ-rzy są bezpieczni. Słyszymy wówczas o przypadkach do-noszenia na kogoś, obgadywa-nia, poniżania. Gdy ktoś jest lubiany i ma wielu przyjaciół, a zawistna osoba nie cieszy się sympatią, to za wszelką cenę niszczy dobre imię takie-go człowieka. Widząc, że jego złe słowa zyskują zaintereso-wanie, robi krzywdę częściej i mocniej. Jeśli komuś nie ukła-da się życie osobiste, to nie skupia się na poprawie tego stanu u siebie, ale nienawi-dzi tych, którzy są szczęśliwi. Czego boją się nasi nowosola-nie chorzy z nienawiści? My-

ślę, że niektórzy upływające-go czasu. Świadomości, że są zastępowalni i to z sukcesami. Nie mieści im się w głowie, że ktoś śmie dobrze sobie radzić. Niektórzy umierają wtedy ze strachu, że zostaną zdemasko-wani w swojej niedoskonało-ści. Może się okaże, że nie byli solistami, a za sukcesem stoi wielu. Chcąc uniknąć takiej groźby, wyciągają potężną ar-matę nienawiści. Gdy z arma-ty leci błoto, raz za razem, to może się uda szczelnie przy-kryć swój strach. Niektórzy ze strachu niszczą przyjaciół, poniżają własnych mężów, żony. Ze strachu o siebie do-prowadzają do konf liktów ro-dzinnych. Boją się o siebie tak bardzo, że już sami nie wiedzą 

czego dokładnie.Nie pozostaje nam nic inne-go, jak przestać się bać. Uni-kając lęków, mając poczucie własnej wartości, nie pod-damy się cudzemu obłędowi. Muszę przyznać, że czasami też się boję, gdy wokół za dużo złych emocji. Kiedy w niektó-rych oczach widzę parano-ję, to tak, obawiam się, co za zakrętem. Jak do tej pory za-wsze się z tego otrzepywałam i wciąż pozytywnie patrzę w przyszłość, bo dobrych ludzi jest więcej.
Zofi a Borecka
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Nowosolanka w tym miejscu złamała nogę
Urosły tu słupki bezpieczeństwa

Izabela Borgosz zgłosiła nam 
problem parkowania na chod-
niku w podwórku ul. Parafial-
nej. Pewnego feralnego dnia, 
przechodząc między ściśnięty-
mi autami, złamała nogę. Urząd 
miasta postawił tu słupki bez-
pieczeństwaPani Izabela mieszka przy ul. Parafialnej, w podwórzu obok ul. Witosa. Zgłosiła nam, że na nie-dużym chodniku pod jej blokiem kierowcy parkują samochody, za-stawiając przejście. - Jest parking i bywa, że na na-szym podwórku stoi po 40 aut. 

Samochody mają mieszkańcy, parkują też ludzie, którzy przy-jeżdżają do pracy albo do lekarza – mówi nam. - Żeby przejść, mu-szę przechodzić między samocho-dami. Raz potknęłam się i złama-łam nogę. Przedwczoraj zdjęli mi gips. Jestem starszą osobą, to się nie goi tak, jak powinno, ale mu-szę przecież wychodzić z domu, choćby z pieskiem na spacer. Nowosolanka dodaje, że spra-wę parkowania na chodniku zgło-siła w lipcu w urzędzie miasta. Zasugerowała, że dobrze było-by postawić w tym miejscu duży kwietnik albo słupki. Niedawno 

skontaktowała się bezpośrednio z prezydentem Jackiem Milew-skim. - Powiedział, że rozezna się w tym wszystkim – wspomina pani Izabela.Sprawa nabrała tempa. Pięć biało-czerwonych słupków sta-nęło już na chodniku pod koniec ubiegłego tygodnia.- Staramy się reagować na po-trzeby i sugestie naszych miesz-kańców – mówi „Tygodnikowi Krąg” Ewa Batko, rzeczniczka urzędu miasta w Nowej Soli. - Dostaliśmy prośbę o ustawienie środków ograniczających parko-wanie w tym miejscu. Ta prośba miała na celu zwiększenie bez-pieczeństwa pieszych, w szcze-gólności osób starszych i tych z niepełnosprawnością ruchową.- Proces wprowadzenia zmian nie był jednak bezproblemowy – dodaje Batko. - Podjęcie przez nas działań opóźniał fakt stałego parkowania samochodów na tym terenie.Pani Izabela cieszy się, że spra-wa została załatwiona. - Bardzo dziękuję za pozytywne rozpa-trzenie mojej prośby – uśmiecha się.
Mateusz Pojnar

Słupki ucieszyły mieszkankę Nowej Soli

Izabela Borgosz

Tragedia na drodze 
Do zdarzenia doszło w czwartek ok. godz. 13.00 na drodze między Kożuchowem a Cisowem. Na miejscu zginęły dwie osobyPolicja bada okoliczności, ale ze wstępnych ustaleń wynika, że kie-rowca volkswagena jechał z nad-mierną prędkością i w pewnym momencie stracił panowanie nad samochodem. Ten wypadł z dro-gi, uderzył w przydrożne barierki i następnie dachował.Volkswagenem jechały cztery osoby. Auto było tak zmiażdżo-ne, że strażacy musieli je rozcinać przy pomocy nożyc hydraulicz-nych, żeby wydostać z niego po-szkodowanych.– Dwoje pasażerów zginęło na miejscu – mówi rzeczniczka nowo-solskiej policji Justyna Sęczkow-ska-Sobol. – Kierowcę i pasażera zabrano do szpitala w Nowej Soli.Policja pod nadzorem prokura-tury wyjaśnia przyczynę zdarze-nia.

(red)
Do wypadku doszło pod Kożuchowem (fot. KPP Nowa Sól)
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Nasz news:
Zawiadomienie do prokuratury ws. policjanta
Do nowosolskiej prokuratury wpłynęło zawiadomienie o możliwości popełnienia przestępstwa przez funkcjonariusza poli-
cji. To pokłosie wydarzeń pod jednym z supermarketów w mieście

Ciepła jesienna sobota, 21 paź-dziernika. Trwa właśnie mecz okręgówki, piłkarze Dozametu Nowa Sól grają u siebie ze Schnu-giem Chociule. W kibicowskim środowisku ultrasów wynik – re-mis z ostatnią drużyną w tabeli – schodzi na drugi plan. Na pierw-szy przesuwają się wydarzenia pod marketem Carrefour. Na krótkim filmiku, który krą-ży w internecie, widać, jak jeden z ultrasów Dozametu jest legity-mowany przez policjanta. Okazu-je mu dowód osobisty, a za chwilę jest uderzony w dłoń. Dokument ląduje na ziemi. Według naszych informacji w ub. piątek w Prokuraturze Rejono-wej w Nowej Soli zostało złożone zawiadomienie w tej sprawie. Do-tarliśmy do tego pisma. W nim czytamy: „(...) funkcjo-nariusz policji przekroczył swoje uprawnienia w trakcie czynności legitymowania [tu pada nazwisko kibica], czym działał na szkodę pokrzywdzonego w ten sposób, że naruszył jego nietykalność ciele-sną poprzez nieuzasadnione ude-rzenie ręką w dłoń pokrzywdzo-nego i wybicie mu z niej dowodu osobistego, czym wypełnił zna-miona przestępstw z art. 231 par. 1 k.k. i 217 par. 1 k.k.”.
Wyrywkowe 
legitymowanieFilmik jest krótki, co działo się wcześniej? Marek [prawdziwe imię i nazwisko kibica do wiado-mości redakcji] stał z innymi ul-trasami pod płotem stadionu, bo Dozamet wciąż miał aktywny za-kaz wejścia na mecze dla kibiców. W tych warunkach obserwował z nimi spotkanie.W zawiadomieniu czytamy: „W trakcie meczu funkcjonariusze policji, licznie zgromadzeni w po-bliżu grupy, rozpoczęli legitymo-wanie osób oglądających mecz. Pokrzywdzony, podobnie jak inne osoby, stwierdził, że nie chce oglą-dać meczu w takiej atmosferze i udał się w stronę marketu Carre-four przy ul. Staszica 10. Policjan-ci podążali za grupą. Na parkingu przed marketem funkcjonariusze 

ponownie rozpoczęli wyrywko-we legitymowanie zgromadzo-nych osób. W tym momencie [po-licjant] szarpnął za rękę [Marka]. Pokrzywdzony nie znał powodu takiego zachowania, a gdy o to spytał, usłyszał od policjanta, że ma okazać dokument tożsamości. Wówczas wyjął z kieszeni dowód osobisty i okazał go policjantowi. Trzymał go w dłoni na wysokości głowy, ok. 40 cm przed policjan-tem, tak aby jego dane były wi-doczne. Po krótkiej chwili funkcjo-nariusz bez żadnego uzasadnienia i ostrzeżenia wybił dokument z dłoni pokrzywdzonego, uderzając go ręką. Następnie ruszył w stro-nę pokrzywdzonego i zatrzymał się będąc bardzo blisko niego. Jed-na z funkcjonariuszek policji pod-niosła dokument z ziemi”.I dalej: „Pytany o powody takie-go zachowania oraz szarpania po-krzywdzonego, nie udzielił żadnej odpowiedzi. Następnie [Marek] został wylegitymowany oraz od-mówił przyjęcia mandatu za uży-wanie słów wulgarnych w miejscu publicznym, gdyż takie jego za-chowanie nie miało miejsca. Przez kolejne kilkanaście do kilkudzie-sięciu minut trwało legitymowa-

nie innych osób wracających z meczu piłkarskiego, po czym po-krzywdzony oddalił się z miejsca zdarzenia”.
Kibicowskie życieDotarliśmy do ultrasa, który złożył zawiadomienie w prokura-turze. Maluje szerszy kontekst sy-tuacji. - Jestem wielkim kibicem Do-zametu i co weekend chodzimy z chłopakami na mecze – mówi „Ty-godnikowi Krąg”. - Nie jesteśmy jakimiś wandalami, ale od mniej więcej trzech lat, odkąd reakty-wowała się grupa kibicowska, po-licja stara się uprzykrzać nam ży-cie. Według mnie chcą wytępić z Nowej Soli kibiców. Wystarczy, że ktoś krzyknie „śpiewać, kur..., gło-śniej” i już jest mandat za przekli-nanie. Albo jak nie ma kosza i ktoś rzuci na ziemię peta – oczywiście kolejny mandat. Takich akcji było mnóstwo. Nie mówiąc o tym, że nas prowokują. Czyhają tylko na moment, kiedy mogą wlepić na-stępny mandat.Marek: - Gdy policjanci wtedy za nami chodzili, powiedziałem im, że zachowują się jak ubecy. Po 

tym, jak jeden z nich wytrącił mi dowód z ręki, usłyszałem, że „taki cwany jestem tylko w grupie”. Później arogancki policjant jesz-cze przez chwilę oglądał mój do-wód. Mam wrażenie, że po to, by mnie zapamiętać. Ultras dodaje, że chce nagłośnić tę sprawę. - To jest ważne, co poka-zała sprawa Leszka Lachowicza. Jak trąbiły o niej media, wreszcie, po dłuższym czasie, coś się za-działo. Nie mogli tego zamieść pod dywan – zwraca uwagę. Przypomnijmy: Lachowicz zo-stał pobity przez policjantów pod halą Miejskiego Ośrodka Sportu i Rekreacji przy ul. Św. Barbary w Nowej Soli. W styczniu funkcjona-riusze usłyszeli zarzuty przekro-czenia uprawnień, niedopełnienia obowiązków oraz pobicia. Wyle-cieli też ze służby.
„Wyraz pogardy”Pełnomocnikiem Marka jest mec. Krzysztof Krupa. Zajmował się już podobnymi sprawami. - Według mnie to jest systemo-we działanie wymierzone w śro-dowisko kibicowskie – ocenia Krupa. - Taki kolejny kamyczek do ogródka, wynik frustracji po-licjantów, ich bezradności w sy-tuacji, kiedy dostają odgórny roz-kaz. Taki jest ich sposób działania nie tylko w Nowej Soli: tak chcą li-kwidować problem ultrasów cho-dzących na mecze. Bo jak chodzą, z tym się wiąże często zabezpiecza-nie meczu ze strony policji. Wolą przez mandaty, spisywanie, nie-odstępowanie na krok zniechęcać tych ludzi. To frustruje poszcze-gólnych funkcjonariuszy, a teraz jednemu z nich puściły nerwy. Bo stres jest ogromny, zawsze w ta-kich niekomfortowych sytuacjach są emocje. To wreszcie udało się udokumentować na nagraniu. Mec. Krupa podkreśla, że po-krzywdzony pokazał policjantowi dowód: - Z bezpiecznej odległości, nie musi wcale go wręczać. Nie ma takiego obowiązku. A policjant nie wytrzymał ciśnienia i go uderzył. To wybicie z ręki nie zmierzało do jakiegokolwiek ułatwienia czyn-ności legitymowania. To był wy-

raz pogardy, dominacji. Przekro-czenia uprawnień. Od policjanta trzeba wymagać trzymania ner-wów na wodzy. Pełnomocnik Marka przypomi-na, że wyrywkowe spisywanie, bez żadnych konkretnych przesła-nek, nie jest zgodne z prawem. - O tym orzekł już Sąd Najwyższy – zaznacza. - To jest pokaz: robię to, bo mogę – i co mi zrobisz?
Czekamy na odpowiedzi 
policjiSkontaktowaliśmy się w tej sprawie z Komendą Powiatową Policji w Nowej Soli. Spytaliśmy:- czy na co dzień funkcjonariusz z nagrania pracuje w nowosolskiej jednostce,- czy według nowosolskiej poli-cji nadużył swoich uprawnień, zła-mał prawo. I czy jego zachowanie nie odbiega od standardów, - czy policja w Nowej Soli ma zamiar wyciągnąć konsekwencje służbowe wobec funkcjonariusza,- czy szefostwo przeprowadzi-ło z nim rozmowę i – jeśli tak – jak tłumaczył swoje zachowanie.Na odpowiedzi czekamy.

Mateusz Pojnar

Kadr z filmiku z zajścia (mat. Ultras Dozamet)

Zostań 
strażakiem!

Komendant Powiatowy Pań-
stwowej Straży Pożarnej w No-
wej Soli ogłasza nabór kandyda-
tów do służby przygotowawczej 
w Nowej Soli na stanowisko 
stażysta, etatowe stanowisko 
– starszy ratownik, zmianowy 
system służbyNabór jest prowadzony na dwa stanowiska. Przybliżony termin przyjęcia do służby to pierwszy kwartał przyszłego roku. Szczegółowych informacji do-tyczących postępowania kwa-lifikacyjnego udziela mł. kpt. Magdalena Mech, kierowniczka sekcji organizacyjno-kadrowej w KP PSP w Nowej Soli, tel. 68 355 92 84 lub 68 355 92 80.
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Sam na trzystu
Nie żyje Kazimierz Ekiert: emerytowany policjant, prezes piłkarskiej Arki Nowa Sól, zapalony motocyklista, przez ostat-
nich 17 lat radny miasta. - Wiadomość o jego śmierci spadła na nas jak grom z jasnego nieba – mówi jego przyjaciel Ryszard 
Biesiada

Prezydentowi Jackowi Mi-lewskiemu łamie się głos, kie-dy mówi o zmarłym. - Kazi-mierz Ekiert, radny miejski wielu kadencji, był naszym przyjacielem, od wielu lat bar-dzo ważnym członkiem naszej samorządowej drużyny – pod-kreśla. - To samorządowiec o ogromnym nowosolskim serduchu, bez reszty odda-ny sprawom naszego miasta i mieszkańców. Jednak przede wszystkim żegnamy skromne-go i bardzo dobrego człowie-ka, na którego zawsze można było liczyć w każdej sytuacji. Zawsze niosącego pomoc dru-giemu człowiekowi. Ot tak, po prostu. Po ludzku.Dla Milewskiego Ekiert był wręcz wulkanem energii. - Za-mykam oczy i widzę uśmiech-niętego Kazia gotowego do działania bez względu na oko-liczności. Widzę Kazia ema-nującego pozytywną energią, którą dzielił się z nami wszyst-kimi. Ta energia na zawsze we mnie pozostanie – mówi pre-zydent. - Składam wyrazy naj-głębszego współczucia żonie, synowi i synowej, wnuczce, 

rodzinie, przyjaciołom i kole-gom. Łączę się z państwem w bólu. Kaziu, nasz przyjacielu, odpoczywaj w pokoju. Będzie nam ciebie bardzo brakować.
ŚrubokrętCiepło o Kazimierzu Ekier-cie wypowiadają się koledzy radni. - Był bardzo uczynny, skłonny do współpracy. Jeśli była potrzeba, żeby wziąć w czymś udział, nigdy nie od-mówił. To był prawy człowiek. Zawsze uśmiechnięty, z humo-rem. Fajny facet. Za każdym razem, jak gdzieś przychodził, grzecznie witał się jako pierw-szy podając rękę, co świadczy-ło o dużej kulturze osobistej – wspomina Maciej Kopeć.Poznał Ekierta blisko 30 lat temu dzięki żonie pana Ka-zimierza. - Z Basią uczestni-czyliśmy we wspólnych zaję-ciach w domu kultury. Byłem tam muzykiem, Basia śpie-wała. Kaziu przychodził po żonę – Maciej Kopeć świetnie to pamięta, jakby zdarzyło się wczoraj. - To był gość z sercem na dło-

ni – dodaje. - Wychodził z ini-cjatywami, by pomóc ludziom w potrzebie – dzieciom czy rodzinom. To był taki śrubo-kręt, który nie mógł usiedzieć na miejscu. Wszędzie było go pełno. Nie było po nim widać 

choroby, choć bardzo schudł. To wielka tragedia. Kaziu od-szedł stanowczo zbyt szybko.Andrzej Petreczko, szef rady miejskiej: - Znaliśmy się 17 lat – tyle Kaziu piastował funkcję nowosolskiego radnego. Man-dat objął w 2006 r. Jest jednym z autorów sukcesu Nowej Soli, angażował się w sprawy mia-sta – społeczne i gospodar-cze, uczestniczył praktycznie we wszystkich spotkaniach w radzie czy z nowosolanami. Dobrze go wspominam, to był dobry człowiek. Konkretny, lu-bił załatwiać sprawy od ręki, nie przepadał za papierolo-gią. Brał za telefon i dzwonił, a później tylko nadzorował, czy wszystko dobrze zrobiono. Sil-na osobowość.Petreczko przypomina hobby pana Kazimierza. - Miał swoje-go konika w ostatnich latach, bardzo lubił antyki, zbierał starocie. Zawsze chwalił się pe-rełkami, cieszył się, jak coś faj-nego znalazł, a jeździł regular-nie na targi staroci. Co tydzień zresztą uwielbiał skrupulatnie je czyścić i odkurzać. 67 lat to nie jest przecież wiek do umie-rania, na litość boską! To trze-ba żyć, a nie umierać – wzrusza się szef rady miejskiej.Radny Zbigniew Szczeciński 

poznał Ekierta podczas kam-panii wyborczej: - Bardzo sym-patyczny, koleżeński, uczyn-ny facet. W radzie otwarty na sprawy mieszkańców. Widać było, że zależy mu na Nowej Soli. Chętnie chodził na spo-tkania z nowosolanami, np. roznosząc drobne upominki na mikołajki czy róże w dzień ko-biet.Szczeciński dodaje: - Mie-liśmy wspólne dobre wspo-mnienia, zawsze się nawza-jem pozdrawialiśmy. Tak się złożyło, że mój szwagier uczył go w szkole w Kożuchowie. I miło wspominał moją rodzi-nę, oni jego też. To smutna wiadomość, tym bardziej że w przeddzień jego śmierci, w po-niedziałek, zadzwonił do mnie przed 9.00 i poprosił o nazwę jednej z ulic. Pracował dla No-wej Soli do końca, przygotowu-jąc się na czwartkową sesję. 
Wydawało się, że jest 
wieczny...Ryszard Biesiada bardzo przeżył śmierć Kazimierza Ekierta. Byli przyjaciółmi. - Mieliśmy bliski kontakt, zna-liśmy się wiele lat. Poznali-śmy się jeszcze jako działacze sportowi, on był wówczas prezesem Arki, ja trenowałem biegaczy w Astrze – wspomi-na Biesiada. Szklą mu się oczy. - W wybo-rach startowaliśmy z jedne-go okręgu – dodaje. - Razem przychodziliśmy na sesje. W radzie zostaliśmy kumplami, spotykaliśmy się też prywat-nie, odwiedzaliśmy w domach i rozmawialiśmy o sporcie. Był bardzo dobrym, przebo-jowym człowiekiem. Podoba-ło mi się w nim, że pomagał słabszym w komisji socjal-nej rady miasta. Wiadomość o jego śmierci spadła na nas jak grom z jasnego nieba. Żył do samego końca sprawami miasta. Wydawało nam się, że jest wieczny, niezniszczal-ny. To był twardy chłop, któ-ry stale musiał być w ruchu. A jak się nic nie działo, wtedy nie był sobą. Będzie nam go bardzo brakowało.

Kazimierz Ekiert

Zdzisław Buszta i Andrzej Graczyk współpracowali z panem Kazimie-
rzem w Arceeprasa.pl 4968f11ff2



Świetny motocyklistaRadna Monika Owczarek po-znała Ekierta kilkanaście lat temu. Najpierw jako dzien-nikarka i redaktor naczelna „Tygodnika Krąg”, później ich drogi przecięły się w radzie miasta. - Bardzo wesoły człowiek, cały czas pogodny i uśmiech-nięty, niesamowicie energicz-ny. On zawsze był zadowolony. Uwielbiał chodzić na targ i po osiedlu Fredry. Potrafił roz-mawiać z każdym, na każdy temat. Był pomocny i wspie-rający w każdej sytuacji, miał w sobie żyłkę społecznikow-ską. Silny, sympatyczny facet, który kochał zwierzęta. Towa-rzyszyły mu ulubione psy – tak Owczarek zapamiętała zmar-łego. - Kaziu był świetnym mo-tocyklistą. Zabrał mnie zresz-tą na jedną z wypraw ulicami powiatu. Mocno trzymałam się pleców Kazia, żeby nie spaść. Cały czas mi powtarzał, że mu-szę nauczyć się jeździć na mo-torze, chciał tego dopilnować. Niestety, nie zdążył. Czekałam na tę naukę, miałam mocne po-stanowienie, żeby spróbować swoich sił wiosną.
ArkaRadny Biesiada wspominał, że Ekiert był przez lata preze-sem piłkarskiej Arki. Razem z innymi działaczami, m.in. Zdzisławem Busztą, de facto sprawił, że futbol w Nowej Soli nie umarł. A było blisko.Był 1995 r. Buszta poznał Ekierta dzięki trenerowi Ra-bie z Zielonej Góry. „To fajny chłop, on ci pomoże” – polecał 

mu go Raba. - Tak się zaczęło – opowiada Buszta.I powstała Arka, a pan Kazi-mierz zaczął działać w nowo-solskiej piłce. Był prezesem z dużymi sukcesami, zespół awansował potem z czwartej do mocnej trzeciej ligi.- Miał kontakty, potrafił dużo pomóc – wspomina pan Zdzi-sław. - Był człowiekiem zdecy-dowanym. Jak coś miał zrobić, od razu chwytał za telefon, żeby porozmawiać, coś zała-twić. „Nie ma sprawy, działa-my” – mówił. Nie wyobrażam sobie, co zrobilibyśmy bez nie-go wtedy, gdy zakładaliśmy Arkę. Teraz, po jego śmierci, dużo o tym myślałem. Dużo godzin spędziliśmy razem na stadionie: na treningach, me-czach. Praktycznie codziennie tam byliśmy. Trzeba było bu-dować wszystko od początku.- Kaziu był odważnym, sta-nowczym człowiekiem. Miał charyzmę. Nigdy nie odmówił wsparcia – wspomina Zdzi-sław Buszta. - Odeszła ważna osoba dla nowosolskiej piłki.
Prawdziwy mężczyznaNowosolski piłkarz Adam Pojnar chodził do szkoły i grał w piłkę razem z Mariuszem Ekiertem, synem pana Kazi-mierza.- Pan Kaziu zawsze był życz-liwym, pomocnym gościem – wspomina Pojnar. - Był spo-łecznikiem, prezesem klubu, który wtedy bardzo dobrze funkcjonował. Mogę o nim mó-wić tylko w samych superla-tywach. Gdy wszyscy zaczęli dzwonić ws. jego śmierci, byli-śmy w szoku. Choroba nie wy-

biera.- Jest wzruszenie, jak się o tym mówi – przyznaje piłkarz. - Jeżeli ktoś decyduje się na bycie prezesem takiego klubu, to czasem trzeba mieć cięż-ką rękę. I on ją miał. Stawiał sobie cele i je realizował. Nie każdy się z tym rodzi. Był do 

tego stworzony. Będzie nam go brakowało.Gdy prezesem był Kazimierz Ekiert, w Arce grał Arkadiusz Gallewicz. - Szczery, ciepły człowiek – opowiada o Ekier-cie. - Chętny do rozmowy, współpracy. Uwielbiał śmiać się, żartować, działać. W trud-nych czasach wzniósł naszą piłkę na dobry poziom. Odda-wał temu serce, był stworzo-ny do wielkich przedsięwzięć. Prawdziwy mężczyzna, sku-teczny, nie bał się podejmować trudnych decyzji, negocjować.Gallewicz wspomina, że Ekiert uwielbiał pogadanki przed- i pomeczowe z zawod-nikami. Mówił im: jesteście z Nowej Soli, więc to oni, rywa-le, mają się was bać. Wy nie możecie. Nie jesteśmy lesz-czami do bicia. Wychodzimy na boisko i wygrywamy. A gdy grali słabo, apelował, by się obudzili. - Nie chciał nas tymi pogadankami straszyć, tylko motywować – podkreśla Gal-lewicz. - W ostatnich dniach wracam do tych momentów. Byłem młodym człowiekiem, a sytuacje związane z preze-

sem, rozmowy z nim – to mnie ukształtowało tak naprawdę na całe życie.- Ze Śląska czy z GKS Ka-towice przyjeżdżało czasem trzystu kibiców – wspomina. - I on bez lęku do nich wycho-dził sam i mówił: panowie, ja tu jestem gospodarzem, pro-szę o spokój. Nie chował głowy w piasek.Kazimierz Ekiert odszedł w wieku 67 lat. Spoczął na cmen-tarzu w Nowej Soli w ubiegły piątek. Żegnało go mnóstwo ludzi z przeróżnych środo-wisk. Najbliższym pana Kazi-mierza składamy najszczersze wyrazy współczucia.W głowach mamy to, co po-wiedział Arkadiusz Gallewicz. Tę jedną scenę: uśmiechnięty działacz w skórzanej kurtce wchodzi na stadion szybkim, pewnym krokiem. Widać, że jest silnym facetem i potra-fi postawić sprawę jasno. Gdy trzeba – idzie sam do trzystu niebezpiecznych szalikowców. Bez strachu, odważnie, z wy-soko podniesioną głową.
Rafał Krzymiński

Mateusz Pojnar
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Na pogrzeb licznie przybyli piłkarze, którzy grali w Arce za prezesury Kazimierza Ekierta
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Wspominamy zmarłych
Zbliża się 1 listopada i święto Wszystkich Świętych. Wiadomości o śmierci ludzi, których wspominamy w tym tekście, wie-
lu ludziom złamały serce

Tomasz, Izabela i Kaja 
WiktorscyW grudniu 2022 r. w tragicznym wypadku samochodowym zginął Tomasz Wiktorski, znany fan Za-stalu Zielona Góra, w przeszłości mieszkaniec Nowej Soli. Razem z nim jego żona Izabela i 2-letnia córeczka Kaja. Dobrze ludzie w internecie zorganizowali wów-czas zbiórkę pieniędzy dla osiero-conego 7-letniego Ignasia, synka Wiktorskich. Chłopczyka w tra-gicznym momencie nie było w sa-mochodzie. Izabela Dzyr-Wiktorska praco-wała w Departamencie Ochrony Zdrowia urzędu marszałkowskie-go w Zielonej Górze. W wolnym czasie była wolontariuszką Sto-warzyszenia Baba, gdzie udzielała porad prawnych. - Światło, które Iza niosła sobą, już zawsze z nami zostanie – podkreślała posłanka Anita Kucharska-Dziedzic, zało-życielka i szefowa stowarzysze-nia. - Podobnie jak wspomnienia, bo pamięć i miłość nie umierają, są wieczne. Jej uśmiech przywracał nadzieję, jej spokój dawał poczu-cie bezpieczeństwa.Dla wielu przyjaciół Tomasza z naszego miasta jego śmierć była dużym ciosem. - „Wiktor”, tak na niego wołaliśmy, był wyjątkowym kolegą – mówił „Tygodnikowi Krąg” nowosolanin Bogdan Woj-tysiak, który dobrze znał Toma-sza Wiktorskiego. - Kochał kosza i można było z nim o tym godzinami rozmawiać. Myślę, że każdy zapa-mięta go jako wiecznie uśmiech-niętego i pomocnego człowieka. Co chwilę angażował się w liczne akcje charytatywne. Dużo można by o nim opowiadać dobrego. Czę-sto widzieliśmy się w hali, gdzie trenują nasze dzieci. Za każdym razem był jeden wielki śmiech. Ta-

kiego go właśnie zapamiętam.
Edward BargielW styczniu żegnaliśmy Edwar-da Bargiela, emerytowanego na-uczyciela matematyki, byłego dy-rektora „Spożywczaka”, wielkiego fana brydża i koszykówki. Zmarł w wieku 82 lat. W ostatniej drodze towarzy-szyli mu bliscy, przyjaciele, zna-jomi, koleżanki i koledzy z pracy, uczniowie. Był wśród nich m.in. Witold Dy-gas. Pana Edwarda znał ponad 40 lat, grali razem w brydża. - Zgra-liśmy wiele talii kart, chociaż Edward w ostatnich latach sporo chorował i nie mógł bywać na na-szych brydżowych spotkaniach – wspominał. - Mogę powiedzieć, że był bardzo koleżeński, uczyn-ny, wesoły i pomocny. Był człowie-kiem spokojnym, wyważonym, bardzo przyjacielsko nastawio-nym do świata. Będzie go brako-wało.Edward Bargiel pracę rozpo-czął w 1964 r. w Zespole Szkół Za-wodowych w Górze. W 1976 trafił do Zespołu Szkół Spożywczych w charakterze nauczyciela matema-tyki, a następnie, od 1984 r., pia-stował stanowisko zastępcy dy-rektora tej placówki.Przez całą swoją pracę zawodo-wą był czynnym działaczem spo-łecznym Związku Nauczycielstwa Polskiego. Za osiągnięcia w pra-cy dydaktyczno-wychowawczej był nagradzany przez kuratora oświaty i trzykrotnie przez mini-stra oświaty i wychowania. Miał wiele odznaczeń państwo-wych, m.in. Medal Komisji Eduka-cji Narodowej czy Złoty Krzyż Za-sługi.Kiedyś zapytaliśmy go, co jego zdaniem musi mieć dobry nauczy-

ciel. - Musi kochać swój przedmiot, tak jak ja kochałem matematy-kę – uśmiechnął się wówczas pan Edward.
Magdalena KrólSzokiem dla Nowej Soli była śmierć Magdaleny Król. Zmarła w lutym. Była nauczycielką, uwiel-bianą przez uczniów anglistką. „Najlepsza Pani od angielskiego – to życie jest niesprawiedliwe. Wielkie kondolencje dla najbliż-szych, spoczywaj w pokoju” – na-pisała w internecie jedna z uczen-nic Magdaleny Król po tym, gdy dowiedziała się o jej śmierci.„Za szybko i tak nagle, nie do uwierzenia. Tak mi przykro. Wy-razy współczucia dla wspaniałej rodziny” – podkreślała nauczy-cielka Agnieszka Ławniczek.Kolejny nauczyciel, Arkadiusz Telega, napisał wtedy: „Żyłem na-dzieją, że to tylko zły sen, to nie może być prawda. Przed feriami jeszcze rozmawialiśmy o planach na wakacje, o muzyce, serialach, o życiu. Teraz, Droga Przyjaciółko, nie ma Cię już, odeszłaś tak nagle, niespodziewanie. Serce mi pęka. Byłaś wspaniałą, cudowną Przy-jaciółką, Koleżanką, Człowiekiem z pasją, z cudownym, szczerym uśmiechem. Będzie mi smutno bez Ciebie”.Magdalena Król uczyła języka angielskiego w „Ogólniaku”. Wcze-śniej pracowała także w „szóstce” i „dwójce”. Była zaangażowana m.in. w mię-dzynarodowe wymiany uczniow-skie. Pilotowała choćby wizytę Amerykanów, którzy odwiedzili Nową Sól w 2018 r. Kilkukrotnie organizowała spotkania dzieci z żołnierzami z USA. Taka forma za-jęć popularyzowała język angiel-ski w atmosferze swobody i natu-

ralności. - Uczniowie mają wiedzę, ale często boją się ją przekazać. Nie wszyscy mają możliwość wy-jechać za granicę, by móc spotkać się z żywym językiem – tłumaczy-ła na naszych łamach.- Kiedy razem odchodziliśmy ze szkoły podstawowej nr 6 i wspól-nie organizowaliśmy nasze poże-gnanie, napisałaś mi, że nie lubisz pożegnań, dlatego też się z Tobą nie żegnam, tylko w nadziei ocze-kuję na spotkanie – mówił w lu-tym br. Grzegorz Dziedzic, kapłan służący w przeszłości w kościele św. Antoniego.Fabian Król, mąż pani Magda-leny, tak napisał na Facebooku: „Serce pęka, ale moja ukochana na pewno nie chciałaby, żeby świat się smucił po jej odejściu, choć wiem też, jakie to cholernie trud-ne. Na zawsze pozostanie w na-szych sercach i z góry będzie nas pilnować. Wiadomo, jak to belfer-ka, a do tego dla mnie najlepsza na świecie – tym i tamtym, do które-go trafiła. Mam nadzieję, że w koń-cu naucza hiszpańskiego”.
Mirosław OlejniczakW czerwcu zmarł Mirosław Olej-niczak, były dyrektor „Nitek”, na-uczyciel, radny powiatu nowosol-skiego.Pracował w „Nitkach” od 1982 do 2006 r. Na różnych stanowi-skach: nauczyciela, wicedyrektora, kierownika internatu i dyrektora. „Mirosław Olejniczak był człowie-kiem ogromnej dobroci i wielkiego serca, którym obdarzał wszystkich współpracowników i uczniów – tak szkoła żegnała go w poruszają-cym wpisie w internecie. - Nikomu nie odmówił pomocy, zawsze miał czas dla drugiej osoby. Był zaanga-żowany nie tylko w sprawy szko-ły, ale także społeczności lokalnej, 

której poświęcił z pasją niemal trzy dekady swojego życia. Jego wrażli-wość i dyplomacja są godne naśla-dowania”.„Ciężko nam pogodzić się z my-ślą, że już nigdy więcej nie wycią-gnie do nas dłoni na powitanie. Na zawsze pozostanie w naszych ser-cach i pamięci” – napisała społecz-ność szkolna.Mirosław Olejniczak przez trzy kadencje był radnym powiatu no-wosolskiego, członkiem zarządu powiatu w latach 2006-2010. Przez lata działał w Polskim Stronnic-twie Ludowym. „Dla Nowej Soli, powiatu i regionu był oddanym samorządowcem, dla młodzieży wspaniałym nauczycielem, peda-gogiem, dla ludzi – przyjacielem” – zaznaczali ludowcy. Od 2008 r. zasiadał w zarzą-dzie wojewódzkim PSL, a w latach 2012-2016 był prezesem zarzą-du powiatowego partii. „W 2016 r. nadany mu został tytuł honorowe-go prezesa – przypominali jego ko-leżanki i koledzy z PSL. - Mirek był aktywnym działaczem wielu orga-nizacji społecznych, m.in. Związku Nauczycielstwa Polskiego (przez dwie kadencje członkiem głównej komisji rewizyjnej), Akcji Katolic-kiej, a wcześniej Ligi Obrony Kra-ju. Był nadzwyczajnym szafarzem Komunii Świętej w parafii św. Mi-chała Archanioła w Nowej Soli, za-angażowanym w życie wspólnoty. Pracował w Regionalnym Ośrodku Polityki Społecznej w Zielonej Gó-rze jako kierownik Wydziału ds. Osób Niepełnosprawnych”.W ostatniej aktywności na Face-booku, z 12 kwietnia 2023 r., Miro-sław Olejniczak udostępnił krót-ki wierszyk. Zaczyna się słowami: „Wybaczaj ludziom/nawet tym którzy/Cię nie przeprosili/którzy Cię bardzo zranili”.
oprac. Mateusz Pojnar

Tomasz Wiktorski (mat. klubu kibica Zastalu) Edward Bargiel Magdalena Król Mirosław Olejniczak (mat. prasowe)
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CAS z Lodołamaczem 
Nagrodę odebrano w stolicy
Centrum Aktywności Społecznej w Nowej Soli zdobyło prestiżową nagrodę Lodołamacze 2023 za przyjazną przestrzeń dla 
osób z niepełnosprawnościami. Prezydent Jacek Milewski i wiceprezydent Karina Jarosz wraz z pracownikami wydzia-
łu spraw społecznych i wydziału inwestycji odebrali to cenne wyróżnienie w miniony czwartek na Zamku Królewskim w 
Warszawie

Laureaci Lodołamaczy to fir-my, instytucje i organizacje, które nie tylko przełamują ste-reotypy i uprzedzenia, ale tak-że otwierają drzwi dla osób z niepełnosprawnościami, umoż-liwiając im pracę i rozwijanie swojego potencjału. To przed-siębiorcy, którzy widzą w oso-bach z niepełnosprawnościami pełnoprawnych pracowników współtworzących sukces wła-snej firmy.
Jesteśmy dumniW świetle współczesnych wyzwań społecznych i kultu-rowych, które stawiają przed nami konieczność przełamywa-nia stereotypów i uprzedzeń, istnieje coraz większa potrzeba doceniania organizacji i insty-tucji, które odważnie dążą do tworzenia otwartych i przyja-znych przestrzeni dla różnych grup społeczeństwa. Kampania społeczna Lodoła-macze już od 18 lat promuje te wartości. W tym roku uhono-

rowano laureatów w 10 kate-goriach, jedną z nich jest „Przy-jazna przestrzeń - dostępność cyfrowa", w której to właśnie CAS w Nowej Soli odniosło zasłużone zw ycięst wo na etapie centralnym konkur-su.Z nagrody bardzo cieszy się Jacek Milewski, prezy-dent Nowej Soli . - Słuchając w ypowiedzi innych laure-atów podczas gali konkursu Lodołamacze na Zamku Kró-lewskim, którzy z pełnym zaangażowaniem i ogrom-nym sercem pracują na rzecz osób z niepełnosprawno-ściami w Polsce, czułem się zaszczycony, że mogę być częścią tego w yjątkowego w ydarzenia – podkreśla pre-zydent . I dodaje: - 18. edycja Lo-dołamaczy jest dowodem na to, jak długo i w y trwale dążymy do przełamy wania stereot ypów i uprzedzeń, t worząc przy t ym przyjazne przestrzenie dla wszystkich, 

bez względu na ich potrzeby i umiejętności. Prezydent jest dumny, że w kategorii „Przyjazna prze-strzeń” Centrum Akt y wności Społecznej w Nowej Soli zo-stało w yróżnione. - To miej-sce, które odgry wa kluczo-wą rolę w naszym mieście, inspirując innych i udowad-niając, że każdy ma prawo do pełnego uczestnict wa w ży-ciu społecznym. Chciałbym w yrazić moje szczere po-dziękowania dla wiceprezy-dent ds. społecznych Kariny Jarosz oraz dla pracowników wydziału spraw społecznych w naszym urzędzie: naczelnik Jolanty Kabzińskiej, Marcina Hermy, Kaliny Patek. Moje po-dziękowania kieruję również do naczelnika wydziału inwe-stycji Andrzeja Drozdka i Ka-mila Jurdzińskiego. To dzięki ich nieocenionemu wysiłko-wi i zaangażowaniu możliwe było osiągnięcie tego wspa-niałego sukcesu. Dziękuję za ich zaangażowanie i inspiru-

jącą pracę. Gratuluję wszyst-kim laureatom i wszystkim, którzy wnieśli swój wkład w to ogromne osiągnięcie – mówi Jacek Milewski. Ze statuetki dla Nowej Soli cieszy się także wiceprezy-dent Jarosz. - To dla nasze-go miasta bardzo szczególne wyróżnienie. Jesteśmy bar-dzo dumni. Od kilku lat dba-my o to, żeby nasze nowosol-skie CAS, które jest częścią wydziału spraw społecznych stało się miejscem przyja-znym, bez barier. Dbamy o to, aby każdy odwiedzający, bez względu na wiek, status ma-terialny i przede wszystkim na niepełnosprawność, mógł skorzystać z jego potencjału. I co ważne, już na etapie pro-jektowania i adaptacji obiek-tu wykonaliśmy niezbędne prace związane z dostoso-waniem budynku dla osób ze szczególnymi potrzebami.
CAS w Nowej Soli, 
przyjazna przestrzeń 
dla wszystkichJak usłyszeliśmy w nowosol-skim magistracie, CAS to miej-sce, które od niespełna dwóch lat odgrywa kluczową rolę w tworzeniu społeczeństwa obywatelskiego i wspieraniu różnych grup społecznych. To szereg inicjatyw integru-jących środowiska senioralne oraz grupy międzypokolenio-we, rozwijających tożsamość lokalną młodego pokolenia. Zdaniem urzędników ważna jest też promocja i inicjowa-nie działań na rzecz otocze-nia osób z niepełnosprawno-ściami, a także organizowanie działań animacyjnych w dzie-dzinach kultury, sportu, ekolo-gii i wielu innych.CAS jest także miejscem, któ-re umożliwia osobom z nie-pełnosprawnościami aktywne uczestnictwo w życiu społecz-nym. To centrum, które inicjuje 

i wspiera działania na rzecz bu-dowania społecznego systemu wsparcia oraz rozwoju wolonta-riatu na rzecz osób z niepełno-sprawnościami, osób starszych i osób zagrożonych wyklucze-niem społecznym.- Zajęcie pierwszego miejsca   jest dla nas szczególnym wy-różnieniem, stanowiącym po-twierdzenie o słuszności podej-mowanych działań w zakresie tworzenia miejsca otwartego oraz przyjaznego dla mieszkań-ców – przekonuje Marcin Herma, koordynator CAS. I dodaje: - To miejsce dostosowane dla osób z niepełnosprawnościami, które stwarza przestrzeń integracji, kreowania wielu inicjatyw spo-łecznych przez i na rzecz miesz-kańców, od osób najmłodszych po seniorów. Aspekt dostępno-ści jest dla nas szczególnie waż-ny w kontekście architektonicz-nego dostosowania budynku oraz terenu poprzez stworze-nie dostępnej przestrzeni dla wszystkich. 
Inspiracja do działań Dla Hermy ważne jest też pie-lęgnowanie relacji społecznych, atmosfera miejsca budowana wzajemnym szacunkiem oraz otwartością. - CAS jako miejsce tworzymy w relacji z jego użyt-kownikami poprzez rozmowy, wspólne działania, słuchając zgłaszanych potrzeb oraz po-mysłów na funkcjonowanie, które traktujemy jako inspira-cję dla naszych działań. Dzięki temu planujemy dalszy rozwój przestrzeni CAS. Otrzymana na-groda stanowi dla nas motywa-cję do dalszych działań – dopo-wiada Marcin Herma.Nie można nie wspomnieć, że to w CAS swoje siedziby mają tak ważne instytucje jak Śro-dowiskowy Dom Samopomocy i Dzienny Dom Senior +.  To tu działa wiele nowosolskich or-ganizacji pozarządowych, któ-re realizują swoje działania na 

Nowosolska delegacja, która odebrała nagrodę Lodołamacze 2023
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Przystań dla rowerów i hulajnóg
Pierwszy port rowerowy w Nowej Soli, w pobliżu hali i basenu, już prezentuje się w pełnej okazałości. W tym miejscu mogą 
naładować się też elektryczne rowery i hulajnogi i wyruszyć w dalszą trasę – ścieżką rowerową lub pociągiem, np. do Zielonej 
Góry, bo przecież stacja kolejowa znajduje się rzut beretem

Całość fantastycznie wygląda z lotu ptaka, z drona, bo port jest w kształcie roweru. - Port rowe-rowy to już ostatni, czwarty ele-ment naszego Centrum Sporto-wo-Rekreacyjnego, wokół nowej pływalni, hali sportowej i parku trampolin – mówi prezydent Ja-cek Milewski. – To pierwszy taki port w Nowej Soli, ciekawi jeste-śmy, jak się sprawdzi. Miłośnicy odkrywania świata na dwóch kółkach nie powinni narzekać. Po pierwsze, co oczy-wiste, mogą zaparkować swój jednoślad w monitorowanym miejscu pod wiatą i skorzystać z dwóch stacji naprawczych. Obie są zasilane fotowoltaiką, czyli 

miejsce jest przyjazne środowi-sku. To też dobra przystań dla elektrycznych rowerów i hulaj-nóg. Mogą też naładować swój ekologiczny pojazd. A jeśli ktoś jest spragniony po przejażdżce, do dyspozycji ma miejskie źró-dełko, które zapewnia orzeź-wiający łyk wody.Zadanie zrealizowano przy do-finansowaniu przez urząd mar-szałkowski. Całkowity koszt tej inwestycji to 503 tys. zł, z czego wsparcie wyniosło 100 tys. 363 zł. Pozostała kwota, czyli 403 tys. 936 zł pochodzi z budżetu miasta (80 proc. wartości zada-nia).
Rafał Krzymiński Inwestycja kosztowała ponad pół miliona złotych

rzecz osób z niepełnospraw-nościami oraz seniorów, np. Polski Związek Niewidomych, Fundacja JuPi, Polski Związek Emerytów, Rencistów i Inwa-lidów czy Nowosolski Uniwer-sytet Trzeciego Wieku.
Inwestycje na rzecz 
dostępnościWarto zauważyć, że rozwią-zania architektoniczne i tech-niczne wprowadzone w no-wosolskim CAS pozwalają na pełną dostępność obiektu dla osób z niepełnosprawnościa-mi. Dostosowano już miejsca parkingowe, zainstalowano odpowiednie oświetlenie dla osób niedowidzących, dosto-sowano toalety i prysznice, a także zamontowano windę do-stosowaną do potrzeb osób o szczególnych potrzebach.Ponadto w 2022 r. przepro-wadzono inwestycję w zakre-sie montażu oznakowania do-stosowującego budynek CAS dla osób niedowidzących i nie-widzących. Linie naprowadza-jące, guzy ostrzegawcze, plany tyflograficzne obiektu z ozna-czeniami brajlowskimi, pasy ostrzegawcze - to tylko niektó-re z elementów, które uczyni-ły to miejsce bardziej przyja-znym i dostępnym.
Plac zabaw dla 
wszystkichJednym z kluczowych ele-mentów dostępności CAS w 

Nowej Soli jest integracyj-ny plac zabaw. Ten plac, do-stosowany do potrzeb osób z niepełnosprawnościami, jest miejscem, gdzie dzieci, mło-dzież, dorośli i seniorzy mogą razem fantastycznie spędzić czas, bawić się i rozwijać. Co jest istotne, parametry techniczne urządzeń na pla-cu umożliwiają wspólne ko-rzystanie z nich przez dzie-ci i dorosłych. Plac zabaw to jednak nie tylko przestrzeń zabawowa, ale również teren do zajęć terapeutycznych. Dla dzieci z niepełnosprawno-ściami, ich rodziców i opieku-nów to miejsce, gdzie można wspólnie korzystać z urzą-dzeń, rozwijając równowagę i koordynację ruchową.- Trzeba zaznaczyć, że CAS nie osiągnęło sukcesu samo-dzielnie. To efekt ogromnego zaangażowania całego ze-społu pracowników, którzy codziennie pracują nad t wo-rzeniem przyjaznej prze-strzeni i kształ towaniem ot wartego społeczeńst wa. To także efekt wsparcia ze strony mieszkańców Nowej Soli, którzy wspólnie t worzą społeczną falę, na której od kilku lat nasze miasto pł y-nie – dopowiada Ewa Batko, rzecznik prasowa urzędu miejskiego. I dodaje: - Otrzy-manie nagrody to zasłużone w yróżnienie dla Centrum Aktywności Społecznej w Nowej Soli. To dowód na to, że zaangażowane podejście, 

otwartość na potrzeby róż-nych grup społeczeństwa i in-westycje w dostępność mogą przynieść konkretne efekty oraz budować społeczeństwo bardziej otwarte i przyjazne dla wszystkich. Sukces CAS to sukces całej społeczności, która razem tworzy przyja-zną przestrzeń dla wszyst-kich swoich mieszkańców. 
Empatia na co dzień A skoro mowa o zespole, jego dobr ym duchem jest Kalina Patek, k tóra ma w so-bie wielkie pokłady energii i 

entuzjazmu. - Bardzo się cieszymy, jest nam miło, że dostaliśmy ogólnopolską nagrodę, Jest symbolem tego, że dostoso-waliśmy przestrzeń dla osób ze specjalnymi potrzebami - mówi Patek, inspek tor ds. współpracy z organizacja-mi pozarządow ymi w urzę-dzie miejskim. – To sukces zespołow y wszystkich pra-cowników w ydziału spraw społecznych, k tórzy mają na uwadze dobro każdego mieszkańca Nowej Soli . Cie-szymy się, że w tak krótkim czasie udało nam się st wo-

rzyć tak przyjazną prze-strzeń, nie t ylko infrastruk-turalnie. To miejsce ciepłe, empatyczne, dla wszystkich nowosolan, od juniorów po aktywnych zawodowo, senio-rów i osoby z niepełnospraw-nościami. I to zarówno na ze-wnątrz budynku, w naszym ogrodzie pełnym udogodnień i wytchnienia, jak i w środ-ku budynku w salach, które nie tylko są przystosowane infrastrukturalnie. Jest też u nas sympatycznie i zawsze potrzeby drugiego człowieka są dla nas najważniejsze.
Rafał Krzymiński

Uroczysta gala odbyła się na Zamku Królewskim w Warszawie
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Projekt Erasmus+ w CKZiU „Elektryk” 

Centrum Kształcenia Zawo-dowego i Ustawicznego "Elek-tryk" w Nowej Soli otrzymało dofinansowanie na realizację projektu nr 2023-1-PL01-KA121-VET-000118671 w wysokości 56 574,00 euro. Dofinansowanie za-pewni w roku szkolnym 2023/204 realizację programu Erasmus+ na 

rzecz mobilności uczniów i na-uczycieli szkoły. Staże zagranicz-ne zgodnie z założeniami pro-jektu podzielone zostały na trzy obszary realizacji zadań. Grupa uczniów szkoły od 15.10.2023 zrealizuje pierwsze zadania pro-jektowe i uczestniczy w dwutygo-dniowym stażu w firmie SYSTE-

MA Systementwicklung Dipl.-Inf. Manfred Austen GmbH Manfre-d-von-Ardenne-Ring, w Dreźnie. Firma SYSTEMA z Drezna współ-pracuje z CKZIU "Elektryk" od września 2023 w ramach sektora Kształcenie i Szkolenia Zawodo-we w programie Erasmus+. Staż zagraniczny w firmie SYSTEMA w Dreźnie realizuje obecnie 8 uczniów z kierunków kształce-nia: technik informatyk i technik programista z opiekunem stażu.  Drugie zadanie projektowe re-alizować będą uczniowie szkoły od 26 lutego 2024 w WSA Spre-e-Havel w Fürstenwalde. Grupa 16 uczniów wraz z 3 opiekunami odbędzie staż w placówce kształ-cenia i szkolenia zawodowego w Fürstenwalde. Zakres zadań pro-jektowych oparty jest o zasadę włączenia i różnorodności oraz zasadę działania nienaruszają-

cą równowagę ekologiczną i od-powiedzialność za środowisko. Uczestnicy mobilności w ramach projektu przygotują portfolio pre-zentacyjne, blogosfery kompeten-cji cyfrowych dla zawodów oraz platformę promowania innowacji i wymiany najlepszych praktyk w zakresie kształcenia interdyscy-plinarnego. Trzeci obszar zadanio-wy realizować będą nauczyciele CKZIU "Elektryk" we współpraca z placówką kształcenia i szkole-nia zawodowego w Fürstenwalde. Celem trzeciego obszaru projek-tu jest umożliwienie nauczycie-lom poznanie nowych praktyk i gromadzenia nowych pomysłów poprzez obserwację i interak-

cję z osobami na równoważnych stanowiskach, ekspertami lub innymi praktykami podczas ich codziennej pracy w organizacji przyjmującej. CKZIU "Elektryk" od roku 2021 realizuje plan Era-smus +. W pierwszym roku akre-dytacji (2021/2022) otrzyma-ło dofinansowaniu na realizację projektu nr 2021-1-PL01-KA121-VET-000007683 w wysokości 62 198,00 EUR. W roku  2022/2023 CKZIU "Elektryk" w Nowej Soli otrzymało dofinansowanie na działania trwające 15 miesięcy na kwotę dofinansowania 49 590,00 euro i realizację projektu 2022-1-PL01-KA121-VET-000063943.
Artykuł sponsorowany

Rycerstwo, braterstwo,
czyli rzecz o uniwersalnych wartościach

„Elektryk” przeprowadził 
kolejny świetny międzyna-
rodowy projekt. Współpra-
cował ponownie z Ukraińca-
mi. - Wzięło w nim udział 35 
uczniów w wieku 14-19 lat – 
mówi Grzegorz Königsberg, 
dyrektor nowosolskiej szkołySkąd wziął się pomysł na pro-jekt „Rycerstwo – Braterstwo. Rycerska wyprawa po wspólną polsko-ukraińską przyszłość”? - Zrodził się na kanwie wyda-rzeń w Ukrainie i z chęci oży-wienia rycerskich zasad: honoru, wierności, obrony słabszych – słyszymy od Barbary Kamienicz-nej z „Elektryka”. - Pojawił się po-

mysł poznawania i odkrywania wspólnej historii Polski i Ukra-iny, znalezienia nowych pasji, nabywania nowych kompetencji i doświadczeń, poznawania no-wych kultur.Podstawowym źródłem infor-macji były m.in. warsztaty tere-nowe, młodzież zwiedzała Zamek Królewski na Wawelu w Krako-wie. Następne warsztaty odbyły się w Nowym Sączu, Niedzicy i Czorsztynie. W pensjonacie Jur-kowski w Ochotnicy Dolnej miały miejsce warsztaty rzemieślnicze: snycerskie, kaletnicze, krawiec-kie i kaligraficzne. - Wszystkie zajęcia odbywały się pod okiem wykwalifikowa-

nych rzemieślników i pasjona-tów, a umiejętności posłużyły do opracowania i zaprezentowania rezultatów projektu – podkreśla nauczycielka z CKZiU Agnieszka Schuster. Razem z Kamieniczną były koordynatorkami projektu.Młodzież oczywiście podzieliła między sobą zadania. Jedni stali się kreatorami mody, inni autora-mi komiksu, jeszcze inni zajęli się obsługą medialną i techniczną. Kulminacyjnym punktem był pokaz średniowiecznej mody dworskiej i rycerskiej oraz pre-zentacja komiksu i słownika. Po-kaz odbył się na koronie zapory w Niedzicy. W trakcie projektu uczennicom i uczniom pomogli także m.in. Jo-anna Sośnicka z Centrum Kul-tury Zamek w Kożuchowie, szef nowosolskiego muzeum Tomasz Andrzejewski czy Wanda Świ-dzińska, społeczniczka z Nowo-solanek.pl. Podsumowaniem był pokaz w „Elektryku” i jednocześnie w Iwano-Frankiwsku we wtorek 24 października. Robił wrażenie!- Projekt został dofinanso-wany z budżetu Polsko-Ukraiń-skiej Rady Wymiany Młodzieży – przypominał dyrektor szkoły Grzegorz Königsberg. Rada dała na niego ponad 76 tys. zł.

- Liderem projektu było Stowa-rzyszenie Europejskie Centrum Innowacji – podkreślał dyrektor Königsberg. Partnerem w Polsce była nasza szkoła, w Ukrainie – licea w Iwano-Frankiwsku i My-kietyńcach.- Naszym celem był rozwój uczestników, ich postawy otwar-cia na świat poprzez inspirację przeszłością przez twórczość – po kreację – tłumaczy Königs-berg. - W projekcie wzięło udział 35 uczniów w wieku 14-19 lat.Dyrektor „Elektryka” podkre-ślał, że duże brawa należą się ko-

ordynatorkom projektu z ramie-nia szkoły Agnieszce Schuster i Barbarze Kamienicznej.Schuster: - Wojna i to, co dzieje się na świecie, skłoniło nas aku-rat do tego tytułu projektu. Ry-cerstwo, braterstwo – chcieliśmy sięgnąć po te cnoty, żeby przy-pomnieć o tym, jak ważna jest walka o dobro, walka w słusznej sprawie, bycie wiernym samemu sobie, zasadom, ideałom, bronie-nie słabszych. Chcieliśmy poka-zać młodym ludziom uniwersal-ne wartości. 
Mateusz PojnarZobaczyliśmy pokaz mody dworskiej i rycerskiej

Dyrektor CKZiU Grzegorz Königsberg 
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Te dzieci uwielbiają jazdę na rowerze!
Najmłodsi z popularnego przedszkola „Rakieta” wyruszyli na wycieczkę rowerową w ramach specjalnego projektu. 
- Frekwencja, pogoda i humory dopisały – uśmiecha się dyrektorka Aleksandra Feler

Przedszkolaki ruszyły na wycieczkę razem z rodzicami i pracownikami przedszko-la nr 7 w Nowej Soli. Wszyst-ko zostało zaplanowane w ra-mach projektu „Przedszkolni rowerzyści przepisy znają i jednośladem bezpiecznie do przedszkola dojeżdżają”. Jest sfinansowany przez Fundację Inter Cars w ramach programu grantowego „Drogowskaz”.- O godz. 11.00 wszyscy chętni do udziału w wyciecz-ce zgromadzili się na tere-nie przedszkolnego ogrodu – wspomina Aleksandra Feler, dyrektorka popularnej „Ra-kiety”. - Po krótkiej rozgrzew-ce przy muzyce ruszyli do miejsca obsługi rowerzystów 

w Otyniu.- Frekwencja, pogoda i hu-mory dopisały – dodaje dy-rektorka Feler. I podkreśla: - Wszyscy bezpiecznie dotar-li do celu. Pozostał niedosyt. Niedosyt, dzięki któremu zro-dził się plan kolejnej wyciecz-ki rowerowej – tym razem wiosennej. W przedszkolu słyszymy, że takie przedsięwzięcia są możliwe, jeżeli znajdą się lu-dzie, którzy zechcą się włą-czyć w ich realizację. - Dlate-go bardzo serdecznie dziękuję dzieciom, rodzicom i pracow-nikom przedszkola, którzy za-angażowali się w wycieczkę rowerową – puentuje Feler.
(matp) Uczestnicy wycieczki oczywiście bezpiecznie dotarli do celu (mat. „Rakiety”)

Radni piszą do premiera
Puste krzesło i rozłożona na nim czerwona róża. Czarno-białe zdjęcie na multimedialnym projektorze. Minuta ciszy i wielki 
żal. Nie tak miała wyglądać sesja rady miejskiej, która odbyła się w miniony czwartek. Prezydent i koledzy radni w ten spo-
sób pożegnali zmarłego kolegę Kazimierza Ekierta. Rada m.in. wystąpiła też w obronie działkowców, napisała do premiera

 W sali sesyjnej tym razem było wyłącznie poważnie. Ża-den z radnych nie pozwolił so-bie, żeby zakłócić obrady, które z konieczności były inne niż zwy-kle. Nie oznacza to jednak, że nie przyjęto ważnych uchwał.Wybrano nowych członków Rady Muzeum Miejskiego w No-wej Soli. Zostali nimi: Leszek Kania, dyrektor Muzeum Ziemi 

Lubuskiej, Jarosław Lewczuk, archeolog, muzealnik, konser-wator, założyciel Lubuskiego Stowarzyszenia Muzealników Polskich, Jacek Zawiślak, histo-ryk regionalista, Elżbieta Gonet, była dyrektor Miejskiej Bibliote-ki Publicznej w Nowej Soli i Bo-gumiła Sadowa, naczelnik Wy-działu Oświaty, Kultury i Spraw Społecznych w starostwie po-

wiatowym w Nowej Soli. Z inicjatywy prezydenta Jacka Milewskiego nowosolscy radni przez aklamację przyjęli stano-wisko w sprawie uwzględnie-nia uwag Rodzinnych Ogrodów Działkowych do dokumentu przygotowywanego w Minister-stwie Rozwoju i Technologii. O co chodzi? W ministerstwie trwają prace dotyczące tzw. stref planistycznych. Zgodnie z propozycją gminy będą musiały opracować tzw. plan podstawo-wy, który zastąpi obecnie funk-cjonujące studium kierunków i uwarunkowań zagospodarowa-nia przestrzennego. I jak tłuma-czą zaniepokojeni działkowcy, największym niebezpieczeń-stwem, jest to, że możliwość ist-nienia i funkcjonowania ROD planuje się tam wpisać tylko w dwóch z 13 rodzajów stref pla-nistycznych. To zaś może dopro-wadzić do tego, że wiele obec-nych ogrodów działkowych trzeba będzie zlikwidować. I właśnie dlatego radni przyję-li stanowisko, apel do premie-ra Mateusza Morawieckiego w sprawie obrony Rodzinnych 

Ogrodów Działkowych.„Szanowny Panie Premie-rze, Rada Miejska w Nowej Soli zwraca się z prośbą w spra-wie uwzględnienia uwag doty-czących możliwości lokalizacji ogrodów działkowych w róż-nych strefach planistycznych składanych przez rodzinne ogrody działkowe do projektu rozporządzenia Ministra Roz-woju i Technologii w sprawie sposobu przygotowania pro-jektu planu ogólnego gminy. W opublikowanym do konsultacji projekcie rozporządzenia za-planowano możliwość lokaliza-cji ogrodów działkowych tylko w dwóch strefach planistycz-nych: wielofunkcyjnej z zabudo-wą mieszkaniową jednorodzin-ną i w strefie zieleni i rekreacji” – czytamy w stanowisku rad-nych. I dalej: „Zauważamy jednak, że w naszym rejonie lokaliza-cje ogrodów działkowych są znacznie bardziej zróżnicowa-ne, co wykracza poza wskaza-ne w projekcie strefy, w znacz-nej mierze występują w strefie zabudowy mieszkaniowej wie-

lorodzinnej, usługowo-produk-cyjnej i w sąsiedztwie lasów i nieużytków. W pełni popieramy dążenie Rodzinnych Ogrodów Działkowych do zmian projektu rozporządzenia, tak aby ogro-dy działkowe mogły być utrzy-mane i lokalizowane w różnych strefach planistycznych w opra-cowywanych przez gminy pla-nach ogólnych. W przeciwnym razie może to doprowadzić do likwidacji ROD, co byłoby z wiel-ką szkodą dla lokalnej społecz-ności” – napisali jednogłośnie w stanowisku radni.Z podobną inicjatywą w mi-nionym tygodniu wystąpiła zie-lonogórska rada miasta, tak jak dziesiątki innych samorządów w całym kraju.Radni wybrali ławników do Sądu Rejonowego w Nowej Soli na kadencję na lata 2024-2027. Przeszła też między innymi uchwała w sprawie Gminne-go Programu Przeciwdziałania Przemocy Domowej oraz Ochro-ny Osób Doznających Przemocy Domowej dla Gminy Nowa Sól-Miasto na lata 2023-2027.
Rafał Krzymiński

To była pierwsza sesja bez radnego Kazimierza Ekierta
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Oddział Rejonowy Polskiego Związku
Emerytów, Rencistów i Inwalidów
w Nowej Soli

Biuro PZERiI od dnia 1 marca 2022 roku zostało 
przeniesione na ulicę Kasprowicza 12 do Centrum 
Aktywności Społecznej, I piętro, pokój 21 (dawna SP nr 4). Zapraszamy we wtorki i piątki w godz. 9.00 - 13.00. Telefon: 68 356 40 21.Planowane wyjazdy na wczasy i turnusy rehabilitacyjne w 2023

Zarząd Oddziału Rejonowego PZERil w Nowej Soli zaprasza na spotkanie z okazji Święta Niepodległości, które odbędzie sie w sali konferencyjnej Centrum Aktyw-ności Społecznej w piątek 10 listopada o godzinie 11.00.Zapisy w biurze Związku w dniach 27 i 31 .10.2023 Spo-tkanie difunansowane przez Gmine Nowa Sól - Miasto z projektu Aktowność Społeczna Seniorów

Stowarzyszenie Pokoleń Gminy OtyńDyżury Koła odbywają się w drugi czwartek miesią-ca w godz. 12.30-13.30 oraz w czwartą środę miesiąca w godz. 13.00-14.30 w Gminnym Centrum Kultury w Oty-niu, parter. Bliższe informacje pod tel. 608 717 861.
Stowarzyszenie 
Emerytów, Rencistów i Inwalidów
w Niedoradzu
Oddziałowa Sekcja Emerytów
i Rencistów ZNP w Nowej SoliDyżury w czwartki 10.00-12.00.
Oddział Rejonowy Polskiego Związku
Emerytów, Rencistów i Inwalidów
w Bytomiu OdrzańskimOddział Rejonowy PZERiI w Bytomiu Odrzańskim zaprasza do uczestnictwa w wycieczkach organi-

zowanych w roku 2023 przez nasz Oddział.
PTTKPolskie Towarzystwo Turystyczno-Krajoznawcze Oddział w Nowej Soli z siedzibą się przyul. Kasprowi-cza 12 w Centrum Aktywności Społecznej parter, po-kój nr 11 Dyżury pełnimy: PTTK w każdy wtorek od godziny 17 do 18.  Klub Kolarski TURKOT w każdą środę do godziny 18 do 19.  Serdecznie zapraszamy miłośników wędrówki pie-szej i rowerowej.
Powiatowa Komisja Koordynacyjna NSZZ
„Solidarność” Nowa Sólinformuje, że zmieniła siedzibę. Dziś jest przy ul. Pa-rafialnej 4. Dyżury ma w poniedziałki i środy w godz. 9.00-11.00, a w czwartki zapraszamy do prawnika – od 16.00 do 18.00. 

komunikaty

Powietrze w mieście musi być czyste!
Miasto będzie walczyć o czyste powietrze w Nowej Soli, dlatego angażuje się w kampanię ekologiczną skierowaną do dzieci, 
młodzieży i dorosłych. Chodzi nie tylko o większą świadomość w kwestii ochrony środowiska, ale i konkretne działania, np. 
wymianę trujących kopciuchów

Umowę na realizację progra-mu edukacyjnego poświęco-nego przeciwdziałaniu zanie-czyszczeniu powietrza „Nowa Sól na fali czystego powie-trza – edukacja ekologiczna w mieście” prezydent Jacek Mi-lewski podpisał w poniedzia-łek 23 października w siedzi-bie Wojewódzkiego Funduszu Ochrony Środowiska i Gospo-darki Wodnej w Zielonej Gó-rze. Działania ekologiczne po-trwają do końca października 2024 r., adresowane są do ogó-łu społeczeństwa (dzieci, mło-dzież i dorośli).- Miasto w trosce o jakość powietrza atmosferyczne-

go i środowiska naturalnego pragnie kształtować wśród mieszkańców właściwe po-stawy prospołeczne i proeko-logiczne we wszystkich gru-pach społecznych, wiekowych i zawodowych – wyjaśnia Jo-anna Kaproń z komórki moni-torowania środowiska. I doda-je: - Projekt zakłada edukację ekologiczną najmłodszych mieszkańców miasta i będzie przygotowywać dzieci i mło-dzież do dbania o ochronę śro-dowiska, w tym ochronę po-wietrza atmosferycznego. Z kolei starszych mieszkańców miasta zachęcać będziemy do włączenia się w działania ma-

jące na celu poprawę jakości powietrza oraz do zapoznania się z możliwością uzyskania dofinansowania do wymiany starych, nieefektywnych źró-deł ciepła.W planach jest kampania społeczna, którą miasto zre-alizuje we współpracy z part-nerami zadania - szkołami, 

przedszkolami i instytucjami: powiatem nowosolskim, stra-żą pożarną, strażą miejską, Miejskim Zakładem Gospo-darki Komunalnej, Zakładem Usług Mieszkaniowych i Re-gionalny Wydział Monitoringu Środowiska w Zielonej Górze.- Naszym celem jest zwięk-szenie świadomości mieszkań-

ców, zwłaszcza tych najmłod-szych,  na temat niskiej emisji, a także korzyści społecznych, środowiskowych, finanso-wych oraz prawnych wynika-jących z minimalizacji ilości zanieczyszczeń pochodzących z gospodarstw domowych – dopowiada Joanna Kaproń.
Rafał Krzymiński

Na kampanię składać się 
będą następujące elementy:* interaktywne spektakle eko-logiczne dla najstarszych grup przedszkolnych  (5-,6-latki) * prelekcje tematyczne z pra-cownikami urzędu miejskiego – komórki monitorowania środo-wiska, którzy zaznajomią dzieci z tematyką niskiej emisji oraz opowiedzą o pracy urzędnika i działaniach komórki i miasta na rzecz poprawy jakości powie-trza - zajęcia edukacyjne o tematy-ce niskiej emisji zanieczyszceń z wykorzystaniem specjalnie opracowanych tzw. zeszytów prac i tablic edukacyjnych (szko-ły podstawowe)* organizacja konkursów- na przygotowanie najlepsze-go scenariusza zajęć dla dzieci przedszkolnycho tematyce: za-nieczyszczeń powietrza, smogu, walki z niską emisją i zachowań prozdrowotnych (dla nauczycie-la i grupy przedszkolnej – sze-

ściolatki)- na widowisko ekologiczne, np. krótki teatrzyk, taniec, pio-senka, pokaz mody ekologicznej itp. (nauczyciel i grupa uczniów klas II) - na krótki film (spot) eduka-cyjno-informacyjny o tym, jak zanieczyszczenie powietrza ne-gatywnie wpływa na ludzi i całe środowisko oraz wskazujący metody przeciwdziałania temu zjawisku (nauczyciel i grupa uczniów klas VI)*opracowanie i zakup pomocy dydaktycznych (zeszytów prac, tablic) służących do przeprowa-dzenia zajęć wprowadzających w tematykę niskiej emisji i za-nieczyszczeń powietrza*organizacja Rodzinnego Fe-stynu Ekologicznego podsumo-wującego prowadzoną kampa-nię               * opracowanie i publikacja ulo-tek edukacyjno-informacyjnych: -o rodzajach emisji i wpływie zanieczyszczeń powietrza na ży-cie i zdrowie człowieka 

- na temat zmian codziennych nawyków wpływających na ograniczenie emisji zanieczysz-czeń- o prowadzonych przez urząd miejski programach dotujących wymianę pieców: miejskim pro-gramie „Żegnamy kopciuchy” oraz ogólnopolskim programie „Ciepłe Mieszkanie”- zakup materiałów promują-cych kampanię- zakup ekologicznych gadże-tów edukacyjnych związanych z tematyką prowadzonej kampa-nii (ołówki z nasionami, zielone fiolki, rośliny oczyszczające po-wietrze i inne).Projekt w 90 proc. dofinanso-wany zostanie ze środków Naro-dowego Funduszu Ochrony Śro-dowiska i Gospodarki Wodnej oraz Wojewódzkiego Funduszu Ochrony Środowiska i Gospo-darki Wodnej w Zielonej Górze w ramach Programu Regionalne-go Wsparcia Edukacji Ekologicz-nej. Kwota dofinansowania to 38 tys. 668 zł.

Podpisanie umowy odbyło się w siedzibie WFOŚiGW w Zielonej Górze
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Lubuskie inwestycje w młodzież
Od czterech lat z wielkim powodzeniem realizowany jest największy w historii województwa program stypendialny – 
„Lubuskie Talenty”. Chcąc docenić wiedzę, zaangażowanie i ambicje uczniów, Zarząd Województwa Lubuskiego przezna-
czył łącznie prawie 13 mln zł na możliwość ich rozwoju. Źródłem finansowania był Europejski Fundusz Społeczny w ramach 
Regionalnego Programu Operacyjnego Lubuskie 2020

Lubuskie Talenty przyznawane sukcesyw-nie od 2019 roku to stypendia dla dzieci i mło-dzieży, które pozwalają zdolnym uczniom rozwijać swoje pasje i naukowe zaintereso-wania. Mają na celu promowanie najzdol-niejszych uczniów klas VII i VIII ze wszyst-kich szkół podstawowych oraz licealistów ze szkół ogólnokształcących. Przez cztery lata do Urzędu Marszałkowskiego wpłynęło ponad 2700 wniosków. Do tej pory 1 322 najlepszych uczniów szkół podstawowych i liceów ogólno-kształcących otrzymało stypendia naukowe. Powodzenie w realizacji tego projektu przyczyniło się do podjęcia decyzji o urucho-mieniu programu stypendialnego także dla uczniów kształcących się w szkołach bran-żowych i technikach – „Lubuscy Zawodow-cy”. Stypendia z tego programu otrzymało 189 najlepszych uczniów szkół branżowych  i technicznych. Wartość tego projektu to 2,5 mln złotych.Obydwa te programy to realizacja najważ-niejszego priorytetu Zarządu Województwa Lubuskiego jakim jest inwestycja w młodych Lubuszan. Wspieranie rozwijania zaintere-sowań, zdobywania nowych kompetencji i kwalifikacji, które budują siłę młodych ludzi na rynku pracy to cel, który jest realizowany właśnie poprzez programy stypendialne. Nowa perspektywa i nowy program Fundu-sze Europejskiego dla Lubuskiego 2021-2027 przewiduje kontynuację obydwu programów. We wrześniu ruszył program „Lubuskie Ta-lenty” o łącznej wartości ponad 3 mln zło-tych, w ramach którego przewidziano wspar-cie dla 222 uczniów szkół podstawowych i liceów ogólnokształcących. Trwają również intensywne prace nad kolejnym wsparciem 

stypendialnym dla uczniów szkół zawodo-wych i techników czyli nad programem „Lu-buscy Zawodowcy”.  Obydwa programy będą współfinansowane z Europejskiego Fundu-szu Społecznego Plus.Stypendia dla najzdolniejszych a także ogromne inwestycje w ramach moderniza-cji kształcenia zawodowego to nie wszyst-kie formy wsparcia mieszkańców woje-wództwa lubuskiego w zakresie edukacji, jest ich znacznie więcej.  W lubuskich szko-łach wdrażane są innowacyjne rozwiązania  i eksperymentalne formy nauczania.  Roboty, wirtualna rzeczywistość, kino sferyczne, dro-ny czy lasery to tylko niektóre z rozwiązań, które dziś mogą być traktowane jeszcze jako nowinki, ale już jutro staną się codziennością. Nowoczesna edukacja ma zachęcić i pomóc rozwijać talenty.  Przyszłość jest dziś, stawia-my więc na nowoczesną edukację.
Programy stypendialne dla naj-

zdolniejszej młodzieży w liczbach:

„Lubuskie Talenty”
I edycja: 260 przyznanych stypendiówogólna wartość projektu - 2 773 000,00 zł 
II edycja: 698 przyznanych stypendiów ogólna wartość projektu - 6 998 200,00 zł 
III edycja: 364 przyznanych stypendiówogólna wartość projektu 3 786 426,00 zł
„Lubuscy Zawodowcy” - ilość przyznanych stypendiów: 189 - ogólna wartość projektu 2 504 029,06 zł

 

Jestem przekonany, że nie będzie przesadą 
stwierdzenie, iż oba programy stypendialne: 
„Lubuskie Talenty” i  „Lubuscy Zawodowcy”  to 
rewolucyjne projekty edukacyjne. Dzięki tym 
projektom przez ostatnie cztery lata objęliśmy 
wsparciem finansowym ogromną grupę szcze-
gólnie uzdolnionych Lubuszan. Niezmiernie 
cieszy mnie więc fakt, że również w rozpoczy-
nającej się, nowej perspektywie unijnych środ-
ków finansowych i w programie „Fundusze Eu-
ropejskie dla Lubuskiego 2021-2027”, znalazła 
się kontynuacja tych działań. Z nowym progra-
mem stypendialnym wystartowaliśmy już w 
tym roku. Dobra wiadomość dla Lubuskich Ta-
lentów jest taka, że kwota stypendiów została 
podwyższona.  Uczniowie szkół podstawowych 
będą mogli liczyć na wsparcie rzędu 8 tys. zł. 
Stypendium dla młodzieży uczęszczającej do 
liceów ogólnokształcących wyniesie 10 tys. zł. 
Już niedługo rozpocznie się także realizacja 
programu Lubuscy Zawodowcy dla uczniów 
szkół kształcenia zawodowego. 

Zarówno program „Lubuskie Talen-
ty” jak i „Lubuscy Zawodowcy” stanowią 
długofalowy element inwestycji w mło-
dych Lubuszan. Dzięki otrzymanym sty-
pendiom rozwijają oni swoje zdolności  
i zainteresowania, a przede wszystkim na-
bywają nowe kompetencje i  kwalifikacje 
w szczególnie istotnych i przyszłościowych 
sektorach rynku pracy. Województwo lu-
buskie swoją przyszłość gospodarczą bu-
duje w oparciu o naukę, nowe technologie 
i innowacje. Żeby przyszłość ta była owoc-
na, musimy jednocześnie realizować pro-
jekty infrastrukturalne jak i zadbać o wy-
kształcenie młodzieży, przyszłych autorów 
lubuskich innowacji. Przez ostatnie lata 
czyniliśmy to dzięki środkom finansowym 
Europejskiego Funduszu Społecznego. Dziś 
dzięki nowemu budżetowi Europejskiego 
Funduszu Społecznego Plus kontynuuje-
my realizację naszego głównego zadania 
jakim jest wzmacnianie kapitału wiedzy i 
kompetencji każdego Lubuszanina.

Mirosław Glaz, Dyrektor Departamentu 

Infrastruktury Społecznej 
UMWL w Zielonej Górze:

Joanna Ejsmont, Dyrektor Departamentu 

Europejskiego Funduszu Społecznego 
UMWL w Zielonej Górze: 
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Nasilają się protesty przeciwko
budowie kombinatu strzeleckiego

RADWANÓW - Burmistrz 
mówi, że moje konie do huku 
się przyzwyczają. A pytał je, 
czy faktycznie tak się stanie? 
– drwi z burmistrza Pawła Ja-
gaska Anna Pacewicz, która pro-
wadzi stadninę w Radwanowie. 
Tam, kilkaset metrów od naj-
bliższych zabudowań, myśliwi z 
Zielonej Góry chcą wybudować 
strzelnicę. We wsi nasilają się 
protesty, w tej sprawie miesz-
kańcy liczą na większe zaanga-
żowanie radnych O budowie strzelnicy w Radwa-nowie słyszało się od kilku lat. Nie-dawno zaczęto ciągnąć prąd w stro-nę działki, na której w przyszłości ma stanąć obiekt. Ma zająć blisko 30-hektarową działkę, ok. 950 me-trów od najbliższych zabudowań. W ramach planowanej budowy Zielonogórskiego Centrum Strzelec-twa zielonogórski oddział Polskiego Związku Łowieckiego planuje budo-wę torów strzeleckich, w tym naj-dłuższego w Polsce – na 800 m dłu-gości. Oprócz tego miałby powstać także m.in. tor łuczniczy, również hala do strzelania, sale wykłado-we, wielkie parkingi, a przy okazji nowa siedziba zielonogórskich my-śliwych. Mieliby tam przyjeżdżać ludzie z całej Polski, a nawet Europy, m.in. różne służby w ramach szkoleń.
„Nie chcemy huku”W ostatnich dniach zawiązał się Społeczny Komitet Mieszkańców Radwanowa, który chce zabloko-wać inwestycję myśliwych. „Sta-nowczo nie zgadzamy się na po-wstanie tej inwestycji. Chcemy czuć się bezpiecznie i żyć w ciszy i spoko-ju, jak do tej pory. Nie chcemy huku wystrzałów, aby towarzyszyły nam przez cały rok, każdego dnia. Każdy z nas świadomie wybrał to miejsce do zamieszkania, licząc na sielan-kowe życie na wsi, a nie w towarzy-stwie olbrzymiego kombinatu, któ-ry jest marzeniem myśliwych, a dla nas, mieszkańców, ta nietrafiona in-westycja spowodowałaby drastycz-ne pogorszenie warunków życia na-szego i naszych zwierząt” – wpis o takiej treści na Facebooku umieścili społecznicy z Radwanowa.Jedną z członkiń tego komitetu jest Anna Pacewicz, która w Radwa-nowie prowadzi ośrodek jeździecki 

Elba. Wybrała wieś, miało być sie-lankowo. Przeprowadzka do Ra-dwanowa z jej pupilami była speł-nieniem marzeń. - Porzuciłam życie w mieście, sprzedałam wszystko, co miałam i wyprowadziłam się na wieś. Kocham konie, dlatego posta-wiłam wszystko na jedną kartę, po-mogli mi rodzice. Nie kupiłam ziemi w centrum Zielonej Góry, tylko na wsi. Z myślą, że jest dobrym miej-scem dla mnie i moich koni. Nie są-dziłam, że dojdzie do takiej farsy, że interes myśliwych, którzy są w komitywie z burmistrzem, będzie ważniejszy od codziennego spokoj-nego życia mieszkańców – dener-wuje się Pacewicz.  Wskazuje na oczywistości doty-czące koni. - To bardzo płochliwe zwierzęta, słyszą na zupełnie in-nych częstotliwościach niż ludzie. Przy wystrzale wpadają w panikę, a potrafią usłyszeć dźwięk z kilku kilometrów. Proszę sobie wyobra-zić, że będę prowadziła zajęcia, na-gle zaczną strzelać i np. mój konik zrzuci jakieś dziecko. Kogo obwinią, jeśli coś się stanie? – pyta retorycz-nie miłośniczka koni. 
Pacewicz: Czy burmistrz 
rozmawiał z moimi 
końmi?Jeszcze do niedawna szukała pomocy w gminie. - Rozmawiałam z burmistrzem na początku czerw-ca. Zapytałam wtedy: „Panie Paw-le, proszę mi powiedzieć, jak to jest 

z tą strzelnicą?”. „Pani Aniu, jeszcze nie wiem, odezwę się w ciągu naj-bliższych trzech miesięcy i dam znać, na jakim to jest etapie”. Oczy-wiście nie odezwał się do dziś – Pa-cewicz powołuje się na rozmowę z burmistrzem. Po tym, co słyszy bocznymi ka-nałami – bo burmistrz ma unikać tematu strzelnicy – nie ma wątpli-wości, że protesty w tej sprawie mają być ignorowane. - Niestety, burmistrz segregu-je ludzi na lepszych i gorszych. Dla niego jestem panią, która na parę koników i czepia się strzelnicy, któ-ra rzekomo ma dać nowe miejsca pracy i rozwój gminy. To opowia-danie bajek, ma przekryć interes konkretnej grupy, w tym przypad-ku myśliwych, którzy przyjadą, za-łożą słuchawki, postrzelają i wrócą do domów. A my z tym hukiem bę-dziemy żyć siedem dni w tygodniu – mówi Pacewicz. - Burmistrz mówi, że moje konie do huku się przyzwyczają. A pytał je, czy faktycznie tak się stanie? – drwi moja rozmówczyni, która burmistrzowi zarzuca brak logiki w mówieniu o inwestycji: - Z jednej strony konie mają się przyzwycza-ić do huku, a z drugiej jest mówio-ne, że nic nie będzie słychać. Prze-cież to nonsens.
Burmistrz straszy 
członków komitetu Burmistrz Paweł Jagasek odpie-

ra zarzuty społecznego komite-tu. - Plan zagospodarowania prze-strzennego był uchwalony kilka lat temu, proces jego tworzenia rozpo-czął się w 2019 i zakończył w 2020 r. Na tamtym etapie nikt z mieszkań-ców nie uczestniczył w konsulta-cjach, nikt się tym nie interesował, a teraz, po latach od jego uchwalenia, podnosi się wielki protest – mówi burmistrz Kożuchowa. - Ludzie twierdzą, że nic o tym nie wiedzieli, to jak mieli protestować? – dopytuję.- To jest kłamstwo, które kolpor-tują nawet nie mieszkańcy, tylko członkowie komitetu – odpowiada Jagasek. - Ale to też mieszkańcy.- Mam ze stron internetowych wydruki obwieszczeń z 2019 i 2020, gdzie cały czas wskazywaliśmy, że taka strzelnica powstanie. Jeśli dalej będą przekazywać takie kłamliwe informacje, to z niektórymi spotkam się w sądzie – grozi burmistrz.- Strzelnica powstanie. Myśli-wi i tak ją wybudują na swojej 30-hektarowej działce i my na zakres tego, jak to ma wyglądać, już wpły-wu nie mamy, bo – jak już wspo-mniałem – plan został uchwalony – dodaje Jagasek. 
Myśliwi odpierają 
zarzutyAndrzej Bawłowicz z Polskiego Związku Łowieckiego potwierdza, że prace przy budowie zaczną na-

bierać tempa. - Nasilają się protesty w tej spra-wie. Co pan powie mieszkańcom? – zapytałem Bawłowicza.- Ludzie, jak czegoś nie znają, to się boją i często mówią „nie” nowym inwestycjom. Trzeba wiedzieć, że tory będą w wałach ziemnych, na których można montować ogrodze-nia czy tunele akustyczne. My też mamy konie w środowisku łowiec-kim. Zwierzęta są w stanie przy-zwyczajać się do wystrzałów, ale ro-bimy wszystko, żeby tego huku nie było – odpowiada myśliwy z Zielo-nej Góry.Według niego inwestycja da ko-rzyści całej społeczności: - Jest duża szansa odciągnąć dzieci, młodzież od komputerów i zaproponować im spędzanie czasu choćby na strzelni-cy pneumatycznej. Chcemy otwo-rzyć ją dla osób cywilnych. Ta in-westycja może nieść za sobą wiele pozytywów, tylko żeby ludzie chcie-li je dostrzec.Sęk w tym, że z dnia na dzień  ro-śnie liczba przeciwników budo-wy strzelnicy. Społecznicy, którzy walczą o spokój całego Radwano-wa i okolic, przygotowali petycję do władz Kożuchowa i chcą zmian miejscowego planu zagospodaro-wania przestrzennego. Pod pismem podpisały się dziesiątki osób.  Członkowie komitetu przygo-towali swoje uwagi do projektu uchwały dotyczącej planu obejmu-jącego tereny położone w obrębie Radwanowa.
Gmina zapowiada 
ponowne konsultacje 23 października do sołtys Ra-dwanowa Anny Kościukiewicz wpłynęło pismo z urzędu gminy, na którym z upoważnienia burmistrza Jagaska podpisała się Aurelia Potaż-nik, kierowniczka Wydziału Gospo-darki Komunalnej: „Informuję, iż procedura uchwalania zmiany miej-scowego planu zagospodarowania przestrzennego gminy Kożuchów, obejmującego tereny położone w obrębie Radwanowa, jest aktualnie na etapie wyłożenia do publicznego wglądu. Zawiadamiam również, że zostaną przeprowadzane ponowne konsultacje społeczne w tej spra-wie, a o ich terminie zostanie Pani poinformowana listownie”. Do tematu wrócimy. 

Mariusz Pojnar 

Anna Pacewicz, jedna z liderek mieszkańców protestujących przeciwko budowie strzelnicy
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Chrystus i 12 apostołów wrócili do parafii 

NOWE MIASTECZKO Po 60 
latach obraz predelli gotyckie-
go ołtarza ponownie zagościł 
w parafii św. Marii Magdaleny. 
- Jest w dobrym stanie – ocenia 
Kamila Domagalska, zastęp-
czyni lubuskiego konserwato-
ra zabytkówDzieło przedstawia Chrystusa i 12 apostołów, pochodzi z kościo-ła w Gołaszynie w gminie Nowe Miasteczko. Stworzył je najpew-niej słynny Mistrz Poliptyku z Go-ściszowic.Z komunikatu lubuskiego wo-jewódzkiego konserwatora za-bytków wynika, że obraz praw-dopodobnie już od 1965 r. był poddawany badaniom konserwa-torskim w Toruniu. Potem w nie-ustalonych jeszcze dokładnie okolicznościach został zdepo-nowany w sanktuarium św. Jó-zefa w Kaliszu. - Obraz z przedstawieniem ko-legium apostolskiego został na-

malowany w 1496 r. w technice temperowej na desce jodłowej o wymiarach około 202x52 cm – wyjaśnia skrupulatnie Kamila Domagalska, zastępczyni lubu-skiego konserwatora zabytków. - Gotycki pentaptyk Matki Bożej, św. Marcina i św. Doroty, jako oł-tarz główny kościoła w Goła-szynie, był opisywany jeszcze w protokole z wizytacji świątyni do-konanej w latach 1687-1688 opu-blikowanym przez Jungnitza.Później ten ołtarz został zastą-piony barokowym. Najpewniej od połowy XVIII w. gotycki pentap-tyk został rozmontowany. Zrobio-no z niego dwa boczne ołtarze. - A predella z przedstawieniem kole-gium apostolskiego była ekspo-nowana osobno – tłumaczy Do-magalska. - Nastawa gotyckiego ołtarza była konserwowana od 1967 r. przez krakowski oddział Polskiej Pracowni Konserwacji Zabytków. Po pracach przeniesio-no ją do kościoła parafialnego w 

Nowym Miasteczku. 
Otwarcie skarbca- Zgodnie z treścią zachowane-go protokołu odbioru prac przy nastawie – opowiada dalej Doma-galska – na 1970 r. zaplanowano połączenie predelli z ołtarzem, do czego jednak niestety nie do-szło. Informację na temat lokali-zacji predelli przekazał służbom konserwatorskim pan Żankow-ski, dyplomowany konserwator dzieł sztuki, który natknął się na nią przypadkiem podczas badań nad wyposażeniem fary w Świe-bodzinie.Wtedy pojechał do kaliskiego sanktuarium, by przyjrzeć się pre-delli przechowywanej w skarb-cu. W 2014 odbyło się uroczyste otwarcie skarbca, wtedy w relacji pojawiły się zdjęcia dzieła. - Czte-ry lata później zabytek został wy-pożyczony na wystawę „Migracje. Sztuka późnogotycka na Śląsku” – 

był prezentowany w Muzeum Na-rodowym we Wrocławiu – oraz opisany w katalogu przez kura-torkę wystawy, dr Patałę. Już od czasu uzyskania informacji o ak-tualnym miejscu przechowywa-nia zabytku czynione były sta-rania, aby predella powróciła do parafii w Nowym Miasteczku. 
Ksiądz z determinacjąKs. Wojciech Ratajewski pro-boszczem parafii św. Marii Mag-daleny został w sierpniu 2022 r. Zainteresował się sprawą, wal-czył o powrót zabytku. - To nie było łatwe – przyznaje Kamila Domagalska. - Wymagało cier-pliwego pisania pism, spotkań i wyjazdów do Kalisza. Samo pakowanie i przewóz ponad 2-metrowego obrazu to zaan-gażowanie dodatkowych osób i wynajęcie odpowiedniego samo-chodu. Domagalska zaznacza jednak, 

że było warto: - Gotycki obraz z przedstawieniem Chrystusa wśród apostołów jest nie tyl-ko cennym zabytkiem ze wzglę-du na czas powstania i twór-cę, ale jest przede wszystkim wyjątkowym dziełem sztuki o niezwykłej urodzie. Jest w do-brym stanie technicznym, ale w przyszłości konieczne będzie przeprowadzenie prac konser-watorskich w obrębie postaci św. Andrzeja – w miejscu, gdzie powstałe zapewne ok. 2000 r. uszkodzenie zostało uzupełnio-ne w doraźny sposób, niezgodny z zasadami sztuki konserwator-skiej. Niezbędne będzie również przeprowadzenie badań z zakre-su historii sztuki i zaprojekto-wanie predelli, w którą zostanie włączony odzyskany obraz. Dzię-ki temu możliwe będzie ustawie-nie na niej gotyckiej nastawy, co przywróci ołtarzowi pierwotny wyraz estetyczny.
Mateusz Pojnar

Odnalezione dzieło robi wrażenie (mat. LWKZ)

Zgrana Drużyna!
Pod takim hasłem był realizowany projekt, którego celem było rozwijanie świadomości obywatelskiej i aktywizacja młodzie-
ży w wieku 16-22 lata z powiatu nowosolskiego i żagańskiego 

Powołana została grupa nieformalna „Zgrana Dru-żyna”, która zrealizowała 3  inicjatywy społeczne.Były to akcje  społeczne aktywizujące i integrujące mieszkańców ukierunkowa-ne na współpracę młodzieży z samorządem i instytucja-mi. Zrealizowane zostały 3 turnieje sportowo-integra-cyjne pod ogólnymi hasłami: 

Turniej zespołowy między-pokoleniowy z wykorzysta-niem innowacyjnej gry Tcho-ukball, Turnieju Famillyday oparty na integracyjnych animacjach, którego funda-mentem był  udział całych rodzin oraz turniej outdo-orowy wykorzystujący prze-strzeń publiczną jako miejsce budowania więzi społecz-nych.  Zadanie zrealizowane 

zostało przez Stowarzysze-nie Przyjaciół Nowego Mia-steczka na terenie Nowego Miasteczka w powiecie no-wosolskim.Projekt zrealizowany został w ramach zadania publiczne-go Województwa Lubuskiego pn. „Lubuskie Obywatelskie Inicjatywy Młodzieżowe”.
Tekst sponsorowany
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OGŁOSZENIE
o rozpoczęciu konsultacji społecznych dotyczących projektu uchwały

 Rady Miejskiej w Nowej Soli w sprawie miejscowego planu zagospodarowania przestrzennego 

	 Informuję,	iż	w dniu 31.10.2023 r. rozpoczyna się okres zbierania uwag w	procesie	konsultacji	społecznych	do	projektu	miejscowego	planu	zagospodarowania	przestrzennego	miasta	
Nowa	Sól	dla	terenu	położonego	w	rejonie	ulicy	Wielkopolskiej	w	Nowej	Soli,	który	trwać	będzie	30	dni	i zakończy się w dniu 30.11.2023 r.
Konsultacje	prowadzone	są	na	podstawie	art.	8h,	w	związku	z	art.	17	pkt	11	ustawy	z	dnia	27	marca	2003	r.	o	planowaniu	i	zagospodarowaniu	przestrzennym	(t.j.	Dz.	U.	z	2023	r.	poz.	977	ze	zm.).
Przeprowadzenie	konsultacji	polega	na	składaniu	przez	mieszkańców	opinii,	wniosków	i	uwag	do	projektu	uchwały	Rady	Miejskiej	w	Nowej	Soli	w	sprawie	miejscowego	planu	zagospodarowania	
przestrzennego	miasta	Nowa	Sól	dla	terenu	położonego	w	rejonie	ulicy	Wielkopolskiej	w	Nowej	Soli	w	formie	pisemnej	na	adres:	Urząd	Miejski	w	Nowej	Soli,	ul.	Marszałka	Józefa	Piłsudskiego	12,	
67-100	Nowa	Sól,	ustnie	do	protokołu	w	siedzibie	Urzędu	Miejskiego	w	Nowej	Soli	lub	drogą	elektroniczną	opatrzone	bezpiecznym	podpisem	elektronicznym	lub	podpisem	potwierdzonym	profilem	
zaufanym	ePUAP,	za	pomocą	elektronicznej	skrzynki	podawczej	ePUAP	lub	na	adres	e-mail:	architektura@nowasol.pl,	z	podaniem	imienia	i	nazwiska	lub	nazwy	jednostki	organizacyjnej	i	adresu,	
oznaczenia	nieruchomości,	której	uwaga	dotyczy.	
	 Ponadto	konsultacje	społeczne	zgodnie	z	art.	8i	ustawy	o	planowaniu	i	zagospodarowaniu	przestrzennym	odbędą	się	podczas	spotkania	otwartego	w	dniu	13	listopada	2023	r.	w	siedzibie	
Urzędu	Miejskiego	w	Nowej	Soli	w	pokoju	nr	217-218	na	piętrze	II	o	godz.	1530	a	także	w	siedzibie	Urzędu	Miejskiego	w	Nowej	Soli	w	pokoju	nr	217-218	na	piętrze	II	w	terminie	od	31.10.2023	r.	do	
30.11.2023	r.	prowadzony	będzie	punkt	konsultacyjny	w	godzinach	pracy	urzędu.
	 Konsultacje	mają	na	celu	zapewnienie	udziału	interesariuszy,	o	których	mowa	w	art.	8e	ust.	2	i	3	ustawy	o	planowaniu	i	zagospodarowaniu	przestrzennym,	w	przygotowaniu	dokumentów	
dotyczących	projektu	miejscowego	planu	zagospodarowania	przestrzennego	miasta	Nowa	Sól	dla	terenu	położonego	w	rejonie	ulicy	Wielkopolskiej	w	Nowej	Soli.

 Jednocześnie	na	podstawie	art.	39,	w	związku	z	art.	54	ust.	2	ustawy	z	dnia	3	października	2008	r.	o	udostępnianiu	informacji	o	środowisku	i	jego	ochronie,	udziale	społeczeństwa	w	
ochronie	środowiska	oraz	o	ocenach	oddziaływania	na	środowisko	(Dz.	U.	z	2022	r.	poz.	1029	t.j.	ze	zm.) zawiadamiam, o możliwości zapoznania się,	w	ramach	przeprowadzanej	strategicznej	
oceny	oddziaływania	na	środowisko	z	prognozą oddziaływania na środowisko, oraz z dokonanymi opiniami i uzgodnieniami.	Zainteresowani	mogą	składać	uwagi	i	wnioski	do	ww.	dokumen-
tu	do	Prezydenta	m.	Nowa	Sól,	w	formie	pisemnej,	ustnie	do	protokołu	oraz	za	pomocą	środków	komunikacji	elektronicznej	bez	konieczności	opatrywania	ich	bezpiecznym	podpisem	elektronicznym,	
na	adres:	architektura@nowasol.pl,	z	podaniem	imienia	i	nazwiska	lub	nazwy	jednostki	organizacyjnej	i	adresu,	oznaczenia	nieruchomości,	której	uwaga	dotyczy.	Właściwym	do	rozpatrzenia	uwag	i	
wniosków	jest	Prezydent	m.	Nowa	Sól.

Prezydent Miasta
Jacek Milewski

Nowa	Sól	dn.	31	października	2023	r. 
Informacje	związane	z	przetwarzaniem	danych	osobowych	uzyskanych	w	toku	prowadzenia	procedur	dotyczących	sporządzania	aktów	planistycznych.	Administratorem	danych	osobowych	prze-
twarzanych	w	wyniku	uzyskania	ich	w	toku	prowadzenia	procedur	dotyczących	sporządzania	aktów	planistycznych	jest	Prezydent	Nowej	Soli.	Szczegółowe	informacje	dotyczące	ochrony	danych	
osobowych	są	dostępne	w	Biuletynie	Informacji	Publicznej	oraz	w	Urzędzie	Miejskim	w	Nowej	Soli

Sprzątali poniemiecką nekropolię 
MODRZYCA „Ograb Niemca” – pod takim hasłem w sobotę odbyła się akcja sprzątania poniemieckiego cmentarza. Na nie-
wielkim obszarze, który zarastając od czasów powojennych stał się lasem, wciąż da się odnaleźć groby osób, które spoczęły 
tu wiele lat temu. Pomysłodawcą akcji przywracania cmentarza jest nowosolski społecznik Marek Grzelka 

Poprzetrącane nagrobne pły-ty, połamane lub zakryte war-stwą roślin i ziemi nagrobki, wyłaniały się powoli w trakcie społecznej akcji sprzątania, a w zasadzie przywracania tego miejsca. Prace odbywają się tu w każdą sobotę. Przychodzą ci, którzy chcą pomóc i uznają po-rządkowanie poniemieckiego cmentarza za godziwe zacho-wanie wobec pochowanych tu ludzi. Pomysłodawcą przedsięwzię-cia jest Marek Grzelka, który odzyskiwaniem starego cmen-tarza zajmuje się od marca. Niekiedy Grzelce towarzyszy grupa osób, ale bywa, że poja-wia się w modrzyckim lesie sam, dłubiąc w ziemi za kolejnym ka-mieniem z informacją, kto jest pod nim pochowany, jak się na-zywał, kiedy się urodził i zmarł. Czasami odkrywane kamienne płyty są w na tyle dobrym sta-nie, że można odczytać ich treść, kiedy indziej trzeba je składać z potłuczonych kawałków. Wów-czas poszukiwania zaczynają przypominać układanie puzzli, często niekompletnych. Na ich podstawie Grzelka ustala datę, nazwisko lub choćby jego część. 

Uzyskane informacje porów-nuje z odręcznymi, nie zawsze czytelnymi zapisami księgi zgo-nów parafii ewangelickiej, za-wierającej skróty od niemiec-kich wyrazów, które trzeba właściwie skojarzyć, by rozpo-znać ich znaczenie. W ten żmud-ny sposób odzyskuje pamięć o pochowanych tutaj ludziach. Ostatnie przed Wszystkimi Świętymi sprzątanie ponie-mieckiego cmentarza odby-ło się 28 października. „Ograb Niemca” – zachęcał Grzelka zapraszając społeczników do udziału w sobotnim przedsię-wzięciu. Nawiązanie skojarze-niowe do niegdysiejszych gra-bieży i dewastacji tego miejsca w czasach powojennych jest ja-sne, zastosowane dla przycią-gnięcia uwagi, ale różne od in-tencji Grzelki, który wyjaśnia: - Bardzo łatwo znaleźć w tytule dwuznaczność. Dla niektórych osób „ograb Niemca” to jest wręcz hasło, że można pójść i coś zabrać. Ja proponuję, żeby go „ograbić”, czyli otoczyć pewną troską, opieką i pamię-cią za pomocą grabi.Wśród społeczników, któ-rzy odpowiedzieli na zaprosze-

nie Grzelki, znalazł się m.in. Krzysztof Igiel, który na mo-drzyckim cmentarzu pojawił się z młodzieżą ze szkoły pod-stawowej w Otyniu. W odczuciu nauczyciela ta żywa lekcja hi-storii pomaga dzieciom zrozu-mieć, że kto inny mieszkał i żył tutaj przed nimi. - Na cmentarzu są pochowa-ni ludzie, których uczniowie mogą teraz poznać z imienia i nazwiska, odczytując napisy na 

ocalałych płytach nagrobnych. Wypada dzieci nauczyć szacun-ku do pamiątek po tych, którzy mieszkali tu przed nami. Otyńscy uczniowie zgrabili li-ście, powyrywali chwasty, które wytrwale próbują tu zawłasz-czyć stare, zniszczone mogiły. Na wszystkich rozpoznanych przez siebie nagrobkach zapa-lili także znicze. Część z nich ufundował przewodniczący no-wosolskiej rady miasta Andrzej 

Petreczko, część uczniowie przywieźli ze sobą. I chyba po raz pierwszy od ośmiu dekad niewielki frag-ment lasu między Nową Solą a Modrzycą znów stał się cmen-tarzem otoczonym, troską miejscem spoczynku dawnych mieszkańców Modritz, którym przywrócono prawo do światła nagrobnej lampki i ludzkiej pa-mięci. 
Marta Joanna Brych 

Cmentarz sprzątali społecznicy w różnym wieku
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W ramionach demokracji
- W demokracji widać więcej plusów niż minusów – pisze Michał Machało. Publikujemy artykuł, który dał mu tytuł młodzie-
żowego dziennikarza roku w Lubuskiem w konkursie Stowarzyszenia Dziennikarzy Rzeczypospolitej Polskiej. Bytomianin 
wygrał w kategorii demokracja

W grupie siła! Człowiek jako zwierzę stadne czuje we-wnętrzną potrzebę życia wśród innych. Wymaga to jednak od niego dostosowania się do pew-nych reguł. Już starożytne osa-dy posiadały własny zbiór za-sad, których nieprzestrzeganie skutkowało pewnymi konse-kwencjami, a nawet wyklucze-niem ze społeczności. Dziś, choć nie żyjemy w sta-rożytnym Rzymie ani nie pod-legamy prawu Drakona, to dalej funkcjonujemy w ramach spo-łeczności z określonym sposo-bem funkcjonowania. Najbar-dziej odpowiedzialną w tym wymiarze strukturą jest pań-stwo i jego reżim. 
Jak rządzisz, tak cię 
pisząReżimem politycznym na-zywamy metody i zasady, we-dług których władza postępuje z ludnością swojego kraju. Wy-różniamy trzy zasadnicze reżi-my: demokratyczny, autorytar-ny i totalitarny. Pierwszy z nich pozwala każ-demu obywatelowi kształtować swoje otoczenie poprzez realny wpływ na sprawowane w ich 

kraju rządy. Drugi skupia wła-dzę w rękach przywódcy i jego najbliższego otoczenia. Obywa-tele nie mają tu za dużo do po-wiedzenia – wszelkie przejawy sprzeciwu i niezadowolenia są tłumione przez wojsko i policję polityczną. Totalitaryzm może-my nazwać ekstremalną wer-sją autorytaryzmu. Władze to-talitarne dążą do kontroli nad wszystkimi dziedzinami życia społecznego. Jednostka jest tam niejako pozbawiona swo-body myśli, nie mówiąc już o wolności wyboru. 
Demokracja od 
podszewkiZatrzymajmy się na chwilę przy demokracji. Co to właści-wie znaczy? Na czym dokładnie polega? Słowo „demokracja” pocho-dzi z języka greckiego. Powsta-ło w wyniku połączenia dwóch wyrazów: demos (lud) i kratos (władza). Tłumacząc dosłow-nie, możemy więc powiedzieć, że są to „rządy ludu”. Bardzo trudno jednoznacznie zdefiniować demokrację. Kofi Annan, były sekretarz general-ny ONZ, twierdził, że „istnieje 

tyle różnych form demokracji, ile państw demokratycznych na świecie”. Rządy w tych krajach trochę się różnią, ale spoiwem łączącym wszystkie demokra-cje jest wcześniej wspomniany wpływ narodu na sprawowaną władzę. Najlepszą demonstracją tego założenia jest idea wolnych wy-borów, w których każdy oby-watel przyczynia się do wy-typowania przedstawicieli społeczności mających sprawo-wać władzę bezpośrednio. Nie tylko w czasie wyborów, ale i przy niemalże każdej podejmo-wanej decyzji obowiązuje me-toda większości. W ten sposób podejmowana jest próba kre-owania rzeczywistości odpo-wiedniej dla jak największej liczby osób. Nie istnieją tutaj wyjątki, dla-tego że każdy jest równy wobec prawa. Głos każdego Kowal-skiego jest tak samo ważny. Ów Kowalski może także bez pro-blemu wyrazić swoje zdanie. Zapewnia mu to wolność słowa zagwarantowana przez prawa obywatelskie chronione przez konstytucję. Przestrzeganie ich wpisane jest szczególnie w na-turę państw demokratycznych. Są one zgodne z powszechnymi, przyrodzonymi, niezbywalny-mi, nienaruszalnymi, natural-nymi i niepodzielnymi prawa-mi człowieka. 
Demokratyczne 
przebierańce Obecnie w zdecydowanej większości państw teoretycz-nie panuje demokracja. Na pod-kreślenie zasługuje tutaj słowo „teoretycznie”. Dlaczego? Nietrudno zadeklarować się jako kraj o ustroju demokra-tycznym. Gorzej jest jednak stosować się do obowiązują-cych tam szlachetnych reguł. W ten sposób krąg państw o sta-tusie demokracji pełnej zawęża się nam do małej grupki 25 kra-jów. Inne (w tym Polska) są de-mokracjami wadliwymi. Co to oznacza? Znaczy to tyle, że realizowane są tam podsta-wowe założenia demokracji wraz ze swobodami obywatel-

skimi, lecz pojawiają się pewne problemy, jeśli chodzi o kultu-rę polityczną i poziom uczest-nictwa obywateli w życiu poli-tycznym. 
Nie taka demokracja, jak 
ją malują Mogłoby się wydawać, że po takim nakreśleniu sprawy każ-dy laik, usłyszawszy pytanie o najlepszy reżim polityczny, rę-kami i nogami podpisałby się pod demokracją. Trudno się dziwić – jej założenia wydają się dawać każdemu z nas naj-więcej swobód, jednocześnie szanując każdego z osobna. Jednak jako ludzie myślą-cy krytycznie musimy mieć na uwadze, że każdy medal ma dwie strony. Warto więc spoj-rzeć na demokrację w pełnej okazałości. 
Przeciw demokracji słów 
kilka... Ludzie nie zawsze byli w peł-ni przekonani do tej formy rzą-dów. Ba! Po I wojnie światowej większość Europy tęskniła za władzą autorytarną! System parlament arno-gabinetow y, który wówczas zdominował nasz kontynent, a który w dużej mierze opierał się na zasadach demokratycznych, prowadził do słabości władzy i częstych zmian rządów. Ludzie byli roz-czarowani i pragnęli, by jakaś sprawcza jednostka chwyciła za lejce i wyprowadziła ich kraj z kryzysu. Demokracja była krytykowa-na już od początków swojego istnienia i ma swoich przeciw-ników do dziś. Jednym z najczę-ściej podnoszonych przeciw-ko niej argumentów jest fakt, że częste zmiany władzy unie-możliwiają uprawianie polity-ki długoterminowej. Osoba lub partia rządząca, chcąc wpro-wadzić niektóre projekty, nie jest w stanie ich zrealizować podczas krótkiego okresu swo-jej kadencji. Następcy z kolei pragną wdrażać swoje pomy-sły, często sprzeczne z ideami poprzedników. Prowadzi to do opóźnienia wzrostu gospodar-

czego, a w niektórych przypad-kach do kryzysu. Inny problem pojawia się w czasie wyborów. Fakt, że gło-sować może każdy, prowadzi do sytuacji, w których do urn podchodzą osoby posiadające szczątkową wiedzę na temat polityki. Niektóre z nich nie są świadome tego, co postulu-je kandydat, na którego odda-ją swój głos, bądź głosują „na chybił trafił. Wybór władzy to nie egzamin w szkole, więc nie trzeba chyba przypominać, że nie wypada tutaj strzelać po-prawne odpowiedzi. 
Demokracja – lepiej 
być... może? Nie. Przynajmniej na razie nie i w najbliższej przyszłości również nie – tak brzmiałaby moja odpowiedź na postawio-ne wyżej pytanie. Argumenty przytaczane przeciwko demo-kracji nie są na tyle poważne, by uznać ją za zły reżim, a w samej demokracji widać wię-cej plusów niż minusów. Biorąc pod uwagę nawet hi-storię i to, że dawniej ludzie pragnęli, by rządził nimi dyk-tator, musimy jednak spojrzeć na szerszy kontekst. Nie wolno nam zapominać o tym, co sta-ło się później, kiedy do władzy doszli tacy ludzie jak Adolf Hi-tler czy Józef Stalin. Pragnie-nie autorytaryzmu przerodzi-ło się wówczas w największą katastrofę w historii ludzko-ści. Jeśli ktoś w to nie wierzy, to do podobnych wniosków można dojść posługując się na-wet najbardziej prymitywną logiką. Skoro tak wielu ludzi tak długo i zaciekle walczyło, by wyjść spod jarzma władzy totalitarnej czy autorytarnej, to coś w tym musi być. Nikt przecież nie oddaje ży-cia z byle powodu. Oczywiście – jak to zwykło się mówić – za-wsze może być lepiej. Obec-nie jednak nie mamy narzędzi, które owo lepiej by nam za-pewniły. W dzisiejszym świe-cie to demokracja jest najlep-szym systemem rządów, jaki możemy mieć. 

Michał Machało

Tekst o demokracji jest bardzo na czasie, bo jesteśmy świeżo po wybo-
rach parlamentarnych (mat. rządowe)
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SPORTTygodnik
III liga: Odra przegrywa derby
Okręgówka: Bez bramek w hicie
Mecz z Cariną odbył się ostatecznie w Bytomiu Odrzańskim, ale Odrze nie pomógł atut własnego boiska. Nie zobaczyliśmy 
bramek w Szczańcu – Dozamet zremisował w meczu na szczycie z Victorią, zachował pozycję lidera

Stan murawy w Gubinie był fatalny, więc ostatecznie lubu-skie derby Odra Skrzynie Zając – Carina zostały rozegrane w piątek na stadionie w Bytomiu Odrzańskim. Bytomianie tra-cili do gubinian cztery punkty. Zależało im na zwycięstwie, bo łatwo policzyć, że gdyby wy-grali, obie drużyny dzieliłby tylko punkt.Ale scenariusz tej kolejki III ligi był inny: Odra przegrała 0:1 po bramce straconej pod 

koniec pierwszej połowy (jej autorem był Denis Matuszew-ski), Stilon z kolei wygrał z Gwarkiem 2:1 i odskoczył nam w tabeli na trzy punkty. Odra ma ich 11, jest w strefie spad-kowej. Podopieczni trenera Macieja Góreckiego mają po tym meczu sporo pretensji do sędziów, w internecie wrzucili nawet kom-pilację ich błędów. To im jed-nak punktów nie przywróci.4 listopada podejmą u siebie 

Ślęzę Wrocław.IV liga: Korona Kożuchów to-nie, tym razem przegrała w Nie-tkowie 0:2. Jest ostatnia w ta-beli, dalej ma tylko trzy punkty zdobyte na inaugurację. W so-botę zagramy z Meprozetem. Hitowo zapowiadało się star-cie Victorii Szczaniec z Doza-metem Connector Nowa Sól w okręgówce. Bramek nie było. Ale najważniejsze jest to, że no-

wosolanie nadal są samodziel-nym liderem. Mają nad Victorią trzy oczka przewagi. Wracamy z okręgówką do Nowej Soli. W sobotę czeka nas mecz z trzecią w tabeli Ochlą.Swoje nastroje poprawi-li Czarni. W Rudnie ograli Alfę 
Jaromirowice 2:0 po golach Ad-riana Aleksandrowicza i Jaro-sława Jędraszaka. Podopieczni trenera Mieczysława Sobczaka pojadą teraz na mecz z Cargo-vią. 

Mateusz Pojnar

10. kolejka klasy A:
Siedlisko	–	Jelenin	1:2
Mieszko	–	Racula	1:1

Nietków	II	–	Klenica	7:0
Czciradz	–	Siedlnica	0:1

Dozamet	II	–	Wschowa	4:0
Trzebiechów	–	Zawada	4:4

Łężyca	–	Nowe	Miasteczko	0:3
1. Nietków II 11 30

2. Nowe Miasteczko 11 27

3. Wschowa 11 24

4. Jelenin 11 22

5. Dozamet II 11 21

6. Racula 11 17

7. Łężyca 11 16

8. Siedlnica 11 13

9. Czciradz 10 12

10. Siedlisko 11 11

11. Trzebiechów 11 8

12. Klenica 11 7

13. Zawada 10 7

14. Mieszko 11 4

14. kolejka IV ligi:
Meprozet	–	Żagań	1:1

Lubuszanin	–	Świebodzin	1:0
Szprotawa	–	Słubice	0:2

Warta	II	–	Syrena	1:2
Skwierzyna	–	Ilanka	1:5
Lechia	II	–	Spójnia	5:1

Dąb	–	Jasień	0:3
Promień	–	Sulęcin	9:0
Nietków	–	Korona	2:0

1.Lubuszanin 14 35

2. Ilanka 14 32

3. Słubice 14 32

4. Jasień 14 26

5. Dąb 14 26

6. Lechia II 14 23

7. Nietków 14 21

8. Syrena 14 21

9. Żagań 14 21

10.Skwierzyna 14 21

11. Świebodzin 14 19

12. Promień 14 19

13. Szprotawa 14 17

14. Warta II 14 16

15. Meprozet 14 9

16. Sulęcin 14 7

17. Spójnia 14 4

18. Korona 14 3

12. kolejka okręgówki:
Ołobok	–	Łęknica	1:0

Czerwieńsk	–	Iłowa	2:4
Chociule	–	Kunice	2:3

Szczaniec	–	Dozamet	0:0
Ochla	–	Lubsko	1:0

Drągowina	–	Tęcza	3:1
Sieniawa	–	Kargowa	0:2

Rudno	–	Alfa	2:0
1. Dozamet 12 30

2. Szczaniec 12 27

3. Ochla 12 25

4. Tęcza 12 23

5. Łęknica 12 22

6. Drągowina 12 22

7. Ołobok 12 18

8. Iłowa 12 17

9. Kunice 12 16

10. Czerwieńsk 12 16

11. Kargowa 12 14

12. Sieniawa 12 14

13. Rudno 12 9

14. Alfa 12 8

15. Lubsko 12 7

16. Chociule 12 4

11. kolejka klasy B:
Kiełcz	–	Przyborów	2:5

Nowe	Miasteczko	II	–	Modrzew	1:4
Rudno	II	–	Studzieniec	7:0

Kora	–	Dąb	II	1:3
Odra	II	–	Szlichtyngowa	6:1
Wierzbnica	–	Lubięcin	0:4

Łupice	–	Zorza	4:4
1. Odra II 11 31

2. Lubięcin 11 26

3. Szlichtyngowa 10 24

4. Kora 11 21

5. Modrzew 11 19

6. Dąb II 10 19

7. Wierzbnica 11 15

8. Zorza 10 14

9. MKS II 11 12

10. MKS II 11 12

11. Przyborów 10 10

12. Studzieniec 11 6

13. Kiełcz 11 4

14. Łupice 11 4

14. kolejka III ligi:
Kluczbork	–	Pniówek	2:2
Raków	II	–	Śląsk	II	0:4
Lechia	–	Polkowice	0:1

Stilon	–	Gwarek	2:1
Karkonosze	–	Górnik	II	2:1

Rekord	–	Warta	3:0
Ślęza	–	Goczałkowice	1:0

Unia	–	Starowice	2:0
Odra	–	Carina	0:1

1. Rekord 14 35

2. Śląsk II 14 30

3. Lechia 14 25

4. Goczałkowice 14 24

5. Karkonosze 14 23

6. Kluczbork 14 22

7. Polkowice 14 22

8. Ślęza 14 21

9. Pniówek 14 19

10. Górnik II 14 18

11. Carina 14 18

12. Warta 14 17

13. Gwarek 14 16

14. Unia 14 14

15. Stilon 14 14

16. Odra 14 11

17. Raków II 14 9

18. Starowice 14 6

Sytuacja Odry jest coraz trudniejsza (fot. Małgorzata Borowiecka) Wyjściowa jedenastka KSD (mat. klubu)

IDZIEMY NA MECZ!

III liga
sobota
Odra	–	Ślęza	12.00

IV liga
sobota
Korona	–	Meprozet	14.00

okręgówka
sobota
Dozamet	–	Ochla	14.00

klasa A
sobota
Siedlisko	–	Mieszko	14.00

klasa B
sobota
Zorza	–	Przyborów	14.00
niedziela
Lubięcin	–	Łupice	14.00
Studzieniec	–	Kora	14.00
Nowe	Miasteczko	II	–	Kiełcz	14.00
Modrzew	–	Rudno	II	14.00

eprasa.pl 4968f11ff2



PSG KPS Siedlce – Astra Nowa 
Sól 3:1 (25:23, 23:25, 25:20, 27:25)
Astra:	Kryński	(10	punktów),	
Hoszman,	Foltynowicz,	Jacznik	(2),	

Skibicki,	Pizuński	(6),	Drzazga	(9),	
Szydłowski,	Kosian	(9),	Brzeziński,	
Wiśniewski,	Majewski-Nowak,	
Czyrniański	(12)

Nowosolanie tydzień wcze-śniej wskoczyli na podium Tauron 1. Ligi. Przegrywali wówczas 0:2 z Białymstokiem, by wrócić do tego meczu i wy-grać 3:2.Teraz czekało nas teoretycz-nie łatwiejsze zadanie, z naci-skiem na teoretycznie – Astra Nowa Sól w sobotę grała w Sie-dlcach, zespołem niżej sytu-owanym w tabeli, ze sporymi problemami z punktowaniem. Gospodarze postawili jednak twarde warunki. W pierwszej partii wygrali 25:23, w drugiej sytuacja się odwróciła – 25:23 górą byli goście. Set numer trzy? Padł łupem PSG do 20. Cztery? Byliśmy blisko, żeby doprowadzić do tie-breaka, ale nic z tego nie 

wyszło – Siedlce postawiły kropkę nad „i” i dopisały sobie trzy punkty.„Walczyliśmy dziś do ostat-niej piłki, jednak komplet punktów zostaje w Siedlcach – napisali po meczu Astrowicze. - Dziękujemy naszym kibicom za doping! PSG KPS Siedlce gratulujemy pierwszej wygra-nej w sezonie”.W najbliższą sobotę 4 listo-pada Koliberki pojadą do To-maszowa Mazowieckiego na mecz z Lechią, dziewiątym ze-społem w tabeli Tauron 1. Ligi. Początek o godz. 17.00. Następny mecz u siebie za-gramy 11 listopada. Wtedy do Nowej Soli na derbową potycz-kę przyjedzie Olimpia Sulęcin.
Mateusz Pojnar
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7. kolejka 
Tauron 1. Ligi:

Tomaszów	–	Wrocław	3:1
Kluczbork	–	Bydgoszcz	3:2

Kraków	–	Jaworzno	0:3
Świdnik	–	Będzin	1:3

Chełm	–	Bielsko-Biała	3:1
Głogów	–	Spała	0:3

Białystok	–	Sulęcin	3:1
1. Chełm 7 18

2. Będzin 7 18

3. Białystok 7 16

4. Kluczbork 7 14

5. Nowa Sól 7 13

6. Bielsko-Biała 7 13

7. Świdnik 7 13

8. Bydgoszcz 7 13

9. Tonaszów 
Mazowiecki

7 9

10. Kraków 7 9

11. Wrocław 6 8

12. Jaworzno 7 6

13. Siedlce 7 6

14. Spała 7 4

15. Sulęcin 6 3

16. Głogów 7 2

Do tie-breaka nie doszło
W czwartym secie było blisko remisu, ale finalnie komplet punktów został w Siedlcach. Po wyjazdo-
wej porażce Astra spadła na piąte miejsce w tabeli. Teraz pojedzie do Tomaszowa Mazowieckiego, 
potem zagra derby u siebie z Olimpią

Tym razem nowosolanie ponieśli porażkę (fot. Gabriela Garbaczewska)

III liga: Akademiczki wygrały
Czas na derby AZS – Ares!
W pierwszej kolejce zielonogórski AZS, w którym grają siatkarki UKS SG Kożuchów, pokonał pewnie Lubsko. Już w drugiej 
serii gier czekają nas derbowe emocje. Mecz odbędzie się w sobotę w Kożuchowie

USA Beach Volley Lubsko – Gru-
pa Polcontrol AZS Uniwersytetu 
Zielonogórskiego 0:3 (10:25, 
16:25, 14:25)„Pierwszy mecz i pierwsza wygrana” – cieszą się po in-auguracji siatkarki, trenerzy i działacze Grupy Polcontrol AZS Uniwersytetu Zielonogór-skiego. Jak wiecie, wśród Aka-demiczek dużą część ekipy sta-nowią młode siatkarki UKS SG Kożuchów. Trenerem trzecio-ligowca jest Kuba Czarnecki. Zielonogórzanki nie dały większych szans USA Beach Volley Lubsko. Górowały w każdym aspekcie. W pierw-szym secie rozbiły gospoda-rzy do 10. W drugim i trzecim – odpowiednio do 16 i 14. 
Brawa dla Karoliny„Takie rozpoczęcie sezonu ligowego to my lubimy” – try-umfują w AZS. 

- Na początku było sporo chaosu w grze obu zespołów – wspomina trener Czarnecki. - Ale od siódmego punktu na-sze dziewczyny zaczęły pro-wadzić i kontrolować grę już do końca.MVP spotkania została Ka-rolina Pawluk. Należą jej się duże wyrazy uznania, bo zaci-snęła zęby i grała w tym me-czu z urazem.
Derby? „Ciekawe 
spotkanie”Przypomnijmy: tydzień temu w pierwszej kolejce III ligi Ares Nowa Sól ograł Alejade.pl Em-piria Orion Sulechów 3:0.Już w najbliższą sobotę 4 li-stopada o godz. 17.00 w hali SP 1 przy ul. Anny Haller 1 w Ko-żuchowie AZS w roli gospoda-rza podejmie Aresa. Polecamy te derby, z pewnością pod siat-ką będzie się sporo działo! Ki- bicowsko też.- Zapraszamy na ten mecz – mówi Czarnecki. - Zapowiada się naprawdę ciekawe spotka-nie. Obie drużyny chcą zdobyć trzy punkty, bo są faworytami do awansu do turnieju barażo-wego.

Mateusz Pojnar

Siatkarki z trenerami Anną i Kubą Czarneckimi (fot. mat. klubu)

eprasa.pl 4968f11ff2



21sport
31 października 2023        44/16446      rok XXXII

Turniej Mikołajkowy im. Radka Druciaka:
Pomocna dłoń od Lantmännena i Hattricka
Cotygodniowy raport o przygotowaniach do najpiękniejszego turnieju świata: jego nowymi sponsorami zostali 
fi rma Lantmännen i Szkółka Piłkarska Hattrick. W piłkę pograją charytatywnie następne drużyny: Jastrzębie 
Zielona Góra, Błękitni Lubięcin, Harnold Saint-Germain i Anomalia

Przypominamy: mamy łącznie 30 miejsc na turniej charytatyw-ny, który organizujemy wspólnie z Miejskim Ośrodkiem Sportu i Rekreacji oraz Nowosolską Pacz-ką. Drużyny mogą zapisywać się pisząc esemesa (imię i nazwisko zgłaszającego, numer kontakto-wy i nazwa drużyny) lub dzwo-niąc pod nr tel. 793 051 133. 

Wpisowe to koszt 300 zł, płatne podczas turnieju.Za 250 zł można zostać sponso-rem danej grupy turniejowej, a za 300 zł – sponsorem całego turnie-ju. Za te pieniądze baner danej fir-my będzie wisiał w hali podczas każdego turniejowego dnia, a jej logo pojawi się przy każdej zapo-wiedzi imprezy w gazecie i na na-

szym portalu oraz przy relacjach z turnieju.Pieniądze pójdą w całości na cel charytatywny. Jak wiecie, turniejowe daty to 26 listopada, 2 grudnia, 3 grudnia (eliminacje) i 10 grudnia (finały). Areną zmagań będzie nowa hala widowiskowo-sportowa przy ul. Zjednoczenia.

Zgłosili się pierwsi sponsorzy, którzy wesprą 19. Turniej Mi-kołajkowy im. Radka Druciaka: rada miejska Nowej Soli, Romuald Fedorczak, firmy Lagato, Dachy Kompleksowo Gurban S.C., także Lantmännen i Szkółka Piłkarska Hattrick. Pięknie dziękujemy!W tym tygodniu zapisały się następne ekipy piłkarzy. Na tur-

niejowej liście są: Kosa Team, FC Legionary, Lagato, MKS Nowe Miasteczko, Gang Bang Squad, Masa Team, drużyna Emila Mag-dy (czekamy na nazwę), LKP Stypułów, Bombowiaki, Fiesta i Sjesta, Jastrzębie Zielona Góra, Błękitni Lubięcin, Harnold Saint-Germain i Anomalia.
Mateusz Pojnar

Romuald
	Fedorczak

Dachy kompleksowo

GURBAN S.C.
tel. 604 117 258 
tel. 608 446 967

Rada	Miejska	
Nowej	Soli W naszym turnieju ponownie powalczy Anomalia (fot. arch.)

Karate Kid 6
- Nasi zawodnicy spisali się na medal. I to nie na jeden medal, ale 14 – uśmiecha się prezes Nowosolskiego Klubu Karate 
Kyokushin po turnieju Karate Kid

Fanklub kibiców, trenerzy Andrzej i Bartosz Czarnec-cy, Roman Spisak i Zdzisław Ochocki oraz zawodniczki i zawodnicy – taką mocną ka-drą Nowosolski Klub Karate Kyokushin wybrał się do Wo-łowa. Tam odbyła się szósta odsłona ogólnopolskich mi-strzostw Karate Kid. Łącznie startowało 240 ka-rateków z 17 klubów. Nasi tra-dycyjnie brali udział i w zawo-dach kata, i w kumite. - Kata była bardzo mocno obsadzona – ocenia trener Andrzej Czar-necki. - W kategoriach było ponad 30 osób, reprezentowa-li wysoki poziom. W tej kon-kurencji bardzo dobrze za-

prezentowała się nasza młoda zawodniczka Wiktoria Her-man. Zdobyła srebrny medal wśród juniorów młodszych. W kat. dzieci 6-7 lat naj-młodsza nowosolska fighter-ka Natalia Bejger wywalczyła brąz.A co w starszej kategorii wiekowej? Tu cztery brązo-we medale zdobyli: juniorka Urszula Essel, junior Mateusz Strzelczyk i juniorzy młodsi Nadia Sztonyk i Igor Minikow-ski.- W kumite, czyli w wal-kach, nasi karatecy pokazali, że mają wielkie serce do wal-ki – wspomina przebieg poje-dynków Andrzej Czarnecki. 

Siedmioro karateków wywal-czyło medale w swoich katego-riach wiekowych i wagowych. Oto oni: Wiktoria Herman sre-bro, podobnie jak Aleksander Bejger, Emil Sobczak i Maja Majczak; brąz – Urszula Essel, Mateusz Strzelczyk, Kajetan Spisak i Dawid Szczęśniak.- Pozostałym naszym za-wodnikom niestety nie udało się zająć medalowych miejsc, ale wrócili do domów z no-wym doświadczeniem – za-znacza trener i prezes NKKK. I dodaje: - Gratulujemy wszyst-kim bardzo dobrych wyników i życzymy dalszych sukcesów na macie.
Mateusz PojnarNKKK zawsze dumnie reprezentuje Nową Sól (mat. klubu) eprasa.pl 4968f11ff2
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Maraton: Dorota Witko druga
na mistrzostwach Polski lekarzy!
Nowosolanka razem z tysiącami biegaczy przemknęła przez Poznań Maraton i poprawiła swoją życiówkę o ponad 25 minut. 
Startowali także inni zawodnicy Nowosolskiej Grupy Biegowej i Klubu Biegowego Wikon

„Podjęłam rękawicę i wróci-łam do Poznania, żeby po raz drugi zmierzyć się z tym dy-stansem i po prostu przebiec Poznań Maraton” – napisała w internecie lekarka Dorota Wit-ko. I dodała, że solidnie prze-pracowany trening dał wy-nik, o którym nawet nie śniła – 4:33:17. „Poprawa życiówki o 25 minut i 13 sekund pozwoliła wskoczyć na drugi stopień podium w 20. mistrzostwach Polski lekarzy w maratonie” – cieszy się Witko. „Dziękuję Wam, wiecie komu” – zaznacza. Gratulujemy!W Poznań Maraton, jeśli cho-dzi o Nowosolską Grupę Bie-gową, startowała także Sylwia Wojtasik. To był dla niej de-biut na królewskim dystansie. Przybiegła do mety z czasem 4:22:28. „Wielkie gratulacje dla na-szych dziewczyn – podkreślają w NGB. - Samo ukończenie ma-ratonu jest sukcesem, a tu jesz-cze takie wyniki. Ręce same składają się do oklasków”.W strugach deszczu, ale z 

uśmiechem na twarzy do mety dobiegł również Adam Chorą-żyk z NGB. „Uzyskał bardzo do-bry czas w tych niełatwych wa-runkach pogodowych” – chwalą go koleżanki i koledzy z klubu. Wykręcił 4:12:00. „Wielkie gra-tulacje dla naszego maratoń-czyka, jest moc w nogach” – za-znaczają NGB-owcy.W Poznaniu biegali także re-prezentanci Klubu Biegowego Wikon. Jak im poszło?Michał Krzyżak z Kożucho-wa ukończył maraton w czasie 3:37:24. Marta Kałużna zadebiutowa-ła na tym dystansie. „Dlatego zasługuje na podwójne brawa” – mówią biegacze Wikonu. Jej czas to 5:14:05, identyczny jak rezultat Pawła Kałużnego – na metę wbiegli razem.Artur Lawrenc z Masa Team zaliczył rewelacyjny wynik 2:57:07, czyli złamał magiczną barierę trzech godzin! Tak jak nowosolanin Rafał Frąckowiak – czas 2:58:40. Szacunek, pano-wie!
Mateusz Pojnar

Dorota Witko z medalem za maraton w Po-
znaniu (mat. prywatne)

Marta i Paweł Kałużni, biegające małżeństwo z Wikonu (mat. klu-
bu)

Ronin startował na mistrzostwach
Kożuchowski klub karate zdobył trzy medale na ogólnopolskich mistrzostwach kyokushin. - To był nasz pierwszy start w tym 
sezonie – mówi trener Waldemar Leśniewski

Do Wołowa na ogólnopolski turniej pojechała 12-osobowa reprezentacja klubu Ronin Kożuchów. Na czele z trenera-mi Waldemarem Leśniewskim i Agnieszką Wasielewską. Tym razem w rolę sędziów wcielili się Marcin Wojciechowski i Je-rzy Kowalik.Nasz klub wywalczył łącz-nie trzy brązowe medale. - Debiut w kategorii kumi-te semi kontakt młodzików 12-13 lat (60 kg) zaliczył Kry-stian Kur. Po zaciętych poje-dynkach zdobył brąz – wspo-mina trener Leśniewski.Damian Baszak zawiesił na 

szyi brąz w kumite semi kon-takt młodzików 12-13 lat (60 kg).Bartosz Pronkiewicz jest naszym trzecim brązowym medalistą. Stanął na najniż-szym stopniu podium w kumi-te bez kontaktu chłopców 8-9 lat. - Musiał stoczyć aż cztery pojedynki, by zdobyć krążek – mówi Leśniewski. - Zwycięz-com serdecznie gratulujemy medalowych zdobyczy. Trener dodaje: - To był pierwszy start naszych za-wodników w tym sezonie. Dla niektórych były to pierwsze starty w ogóle na macie. Gra-

tulacje należą się również pozostałym zawodnikom na-szego klubu, którzy stoczyli bardzo zacięte pojedynki, ale nie udało im się stanąć na po-dium. Brawa dla: Katarzyny Pogorzelskiej, Daniela Pogo-rzelskiego, Jakuba Hołowate-go, Antoniego Idczaka, Hanny Śliwińskiej, Anny Olchy-Paw-łowskiej, Wiktorii Charęzy, Mai Pietuszko i Laury Ka-raszewskiej. Pokazaliście ogromnego ducha walki. Ronin dziękuje też rodzicom zawodników za zaangażowa-nie, doping i wsparcie. 
Mateusz Pojnar Łącznie startowało 12 zawodników z Kożuchowa (mat. klubu)eprasa.pl 4968f11ff2
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Pamiętajcie o Treningu 
Patriotycznym

Już 11 listopada, w Święto 
Niepodległości, zaprasza na 
wspólny trening środowisko 
lekkoatletów Adam Draczyń-
ski Running TeamPrezes Grzegorz Libert, tre-nerzy Adam Draczyński, Marcin Sznajder i cała ekipa AD Run-ning Team polecają swój corocz-

ny wyjątkowy trening. To będzie już 11. edycja.- Chcemy upamiętnić rocznicę odzyskania przez Polskę niepod-ległości – tłumaczy ideę trener Sznajder.I dodaje: - Spotykamy się 11 listopada o godz. 17.00 pod orli-kiem na os. Konstytucji 3 Maja. Stamtąd pobiegniemy pod po-

mnik Sybiraków, a później pod pomnik Bohaterom Walk o Pol-skę. Zakończenie odbędzie się na orliku. Pod pomnikami uczestnicy złożą kwiaty i odśpiewają Ma-zurka Dąbrowskiego. Głos zabie-rze także senator Wadim Tysz-kiewicz.
(red)

Trening Patriotyczny to już w Nowej Soli tradycja (fot. arch./mat. klubu)

Dla niektórych to były 
pierwsze medale

Ósemka Nowa Sól ze zdoby-
czami po turnieju organizo-
wanym przez Dragona Trzciel. 
- Wielkie gratulacje dla wszyst-
kich, a szczególnie dla zawod-
ników, którzy zdobyli medal w 
swoich pierwszych zawodach 
– mówi trener judoków Łukasz 
GrodzickiKlub Dragon w Trzcielu zorga-nizował zawody o puchar bur-mistrza tamtejszej miejscowości. Wzięło w nich udział ponad 200 zawodniczek i zawodników, któ-rzy reprezentowali łącznie dzie-więć klubów.Na turnieju nie zabrakło Ósem-ki Nowa Sól. - Nasi judocy kolej-ny raz wrócili z worem meda-li – mówi nam Łukasz Grodzicki, trener Ósemki.Złote krążki zdobyli w swoich kategoriach: Tymon Grodzicki, Tomasz Kaczmarek, Franciszek Deptuła, Wojciech Gulczyński i Ksawery Jatczak. Ze srebrnych mogą cieszyć się Jasiu Mech, Ty-moteusz Płocki, Leon Chyła, Nata-

lia Szafirska, Filip Stańko, Jonatan Wiczkowski, Igor Fedan i Tomasz Patoka. Na najniższym stopniu podium stanęli Joel Filipiak, Bar-tek Proce, Przemek Proce, Fabian Wiczkowski, Anastazja Dzięcioł i Krzysztof Kołodziej. - Wielkie gratulacje i brawa dla wszystkich zawodników – chwali 

ich trener Grodzicki. - Dali trzyma-jące w napięciu walki. Szczególne gratulacje dla Natalki Szafirskiej, Krzysia Kołodzieja, Wojtka Gul-czyńskiego i Tymona Płockiego za zajęcie medalowego miejsca na swoich pierwszych zawodach.
Mateusz Pojnar

Ósemkowicze z trenerem Łukaszem Grodzickim (mat. klubu)
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25krzyżówka

Wszelkie informacje dotyczące administrowania Pani/Pana danych osobowych znajdują się na str. 30. Dane zawarte na wyżej wymienionym zgłoszeniu będą przetwarzane przez 30 dni po wyłonieniu zwycięzcy. Dane zwycięzców opublikowane w papierowej formie gazety oraz w formie PDF będą przechowywane bezterminowo.Wyrażam zgodę na przetwarzanie danych osobowych zawartych na zgłoszeniu zawierającym rozwiązanie krzyżówki ze strony 25.ZAZNACZ KRZYŻYK. Czytelny podpis osoby pełnoletniej:  . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . .
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Kupon z rozwiązaniem należy przynieść w ciągu 4 dni od daty ukazania się numeru 

(do piątku włącznie) do redakcji „Tygodnika Krąg” przy ul. Parafialnej 2 B w Nowej Soli. Piątą poprawną odpowiedź nagrodzimy - decyduje kolejność zgłoszeń. Nagrodę (kupon o wartości 50 zł) ufundowaną przez Gabinet Zdrowia i Urody EMPHIS....  Po odbiór nagrody prosimy zgłosić się w ciągu siedmiu dni do redakcji „TK”. 
ROZWIĄZANIE:
IMIĘ I NAZWISKO:
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Ochrona Danych Osobowych

w „Tygodnik Krąg” Sp. z o.o.
w Nowej Soli

„Zgodnie	z	art.	13	ust.	1	i	2	Rozpo-
rządzenia	 Parlamentu	 Europejskie-
go	 i	Rady	(UE)	2016/679	z	dnia	27	
kwietnia	2016	r.		informuję	że:

1.	Administratorem	Pana/i	 danych	
osobowych	jest	„Tygodnik	Krąg”	Sp.	
z	o.o.	w	Nowej	Soli	(ul.	Parafialna	2b,	

67-100	Nowa	Sól)	w	imieniu,	którego	
działa	i	reprezentuje	go	na	zewnątrz	
Prezes	Zarządu.

2.	 Inspektorem	 Ochrony	 Danych	
w	„Tygodnik	Krąg”	Sp.	z	o.o.	w	No-
wej	 Soli	 jest	 Ewelina	 Majerska,	 ad-
res	do	korespondencji:	e.majerska@
tygodnikkrag.pl

3.	 Pana/i	 dane	 osobowe	 prze-
twarzane	 są	 w	 celu	 realizacji	 obo-
wiązków	 wynikających	 z	 przepisów	

prawa	 prasowego,	 realizacji	 zadań	
podmiotu,	rekrutacji,	pełnienia	funk-
cji	 pracodawcy	 –	 na	 podstawie	 art.	
6	 ust.	 1	 ogólnego	 rozporządzenia	
o	ochronie	danych	osobowych.

4.	Dane	osobowe	mogą	być	prze-
kazywane	innym	organom	i	podmio-
tom	wyłącznie	na	podstawie	obowią-
zujących	przepisów	prawa.

5.	 Pana/i	 dane	 osobowe	 będą	
przetwarzane	 przez	 okres	 niezbęd-

ny,	 wynikający	 z	 obowiązujących	
przepisów	 prawa	 prasowego,	 re-
alizacji	 zadań	 podmiotu,	 rekrutacji,	
pełnienia	funkcji	pracodawcy.

6.	Posiada	Pan/i	prawo	do:	dostę-
pu	do	treści	swoich	danych	i	ich	po-
prawiania,	sprostowania	oraz		prawo	
do	usunięcia	i	cofnięcia	zgody	w	do-
wolnym	momencie	(art	13	ust	2	ppkt	
b	i	c).

7.	 Ma	 Pan/i	 prawo	 wniesienia	

skargi	 do	Prezesa	Urzędu	Ochrony	
Danych	 Osobowych,	 gdy	 przetwa-

rzanie	 danych	 osobowych	 Pana/ią	
dotyczących	 naruszałoby	 przepisy	
ogólnego	rozporządzenia	o	ochronie	
danych	osobowych.

8.	 Podanie	 przez	 Pana/ią	 danych	
osobowych	jest	niezbędne	ze	wzglę-

du	na	cele,	jakie	realizuje	„Tygodnik	
Krąg”	Sp.	z	o.o.	w	Nowej	Soli”.
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LOKALE 

 SPRZEDAM 
Sprzedam garaż 24m 2 ul. • 
Graniczna Nowa Sól Tel. 
516 001 610

Sprzedam budynek użytko-• 
wy nadający się do adapta-

cji na budynek mieszkalny 
jednorodzinny 112m2 pow. 
działki 6 ar. z możliwością 
podłączenia się do kana-

lizacji miejskiej Otyń ul. 
Krótka/ Długa Tel. 608 425 
724
Mieszkanie dwupokojowe • 
48m2, po remoncie w peł-
ni wyposażona kuchnia, 
umeblowane, parter, blok 
ocieplony, po moderniza-

cji, miejsce parkingowe 
strzeżone, centrum mia-

sta- sprzedam. Tel. 664 764 
855
Dom w Siedlisku 170m2 • 
pow. Mieszkalnej sprzedam 
Tel. 601 757 246 lub 665 
103 321
Sprzedam byłą kotłownie • 
na ul. Cichej z przeznacze-

niem na magazyn lub po-

stawienie kamienicy 160m2 
.Cena 60 tyś Tel. 784 649 
344
Sprzedam lokal w centrum • 
Miasta w Nowej Soli ul. Wi-
tosa 18/4 140m2 parter lub 
zamienię na samochód, 
działki itp. Cena  370 tyś 
Tel. 784 649 344
Sprzedam dom i halę w Sie-• 
dlisku na 2 hektarach Cena 
500 tyś Tel. 516 934 802
Sprzedam mieszkanie ok • 
40m2 ul. Zielonogórska. 
Tel. 506 092 424
Sprzedam ziemię przemy-• 
słową 48 ara w Przyborowie 
Cena 390 tyś, możliwość 
zamiany na mieszkanie, 
samochód itp. Tel 784 649 
344 
Sprzedam lub wynajmę bu-• 
dynek–halę 300m2 z pro-

dukcją ogrodzeń na działce 
14 arów, wszystkie media. 
Tel. 609 192 766
Lokal w centrum Nowej • 
Soli przy ul. Piłsudskiego 7 

(naprzeciw urzędu) 54m2 
sprzedam lub wynajmę na 
sklep, biuro, usługi, kance-

larie lub gabinet. Tel. 665 
982 060, 694 602 922
Sprzedam zadbaną działkę • 
ROD CYNKMET w Bytomiu 
Odrzańskim. Altana, woda 
Tel. 782 416 390
Sprzedam działki uzbro-• 
jone 5 i 10 arów w gminie 
Kolsko piękna okolica do 
wycieczek rowerowych. Tel. 
607 344 867
Sprzeda działkę numer • 
955/1 o powierzchni 0,1807 
w Podbrzeziu Dolnym. Tel. 
664 056 051
Sprzedam działkę budow-• 
lana Jesiona gmina Kolsko. 
Łączna powierzchnia dział-
ki 15 arów. Więcej informa-

cji pod nr tel. 664 983 993
Sprzedam działkę ogrodzo-• 
ną pod zabudowę, media, 
gaz, prąd w drodze, działka 
znajduje się w Rudnie przy 
ul. Klonowej, bezpośredni 
dojazd do działki od drogi. 
Kontakt od 16-22 godz. Tel. 
661 882 797
Sprzedam mieszkanie • 
2-pokojowe w centrum No-

wej Soli, I piętro nowe C.O. 
gazowe. Cena do uzgodnie-

nia Tel. 691 563 188
Sprzedam kawalerkę i lo-• 
kale handlowe oraz 2ha 
nieruchomości po byłych 
SKR-ach tel. 601 797 231

 WYNAJMĘ

Wezmę w dzierżawę grun-• 
ty rolne, łąki, ugory oraz 
nieużytki. Tel. 795 681 247
Wynajmę pokoje w domku • 
jednorodzinnym dla firmy 
lub panów. Tel. 512 988 
051

Wygodne komfortowe • 
mieszkanie, kompletnie 
wyposażone, wszelkie wy-

gody- do wynajęcia na 
dłuższy okres. Tanio. Nowa 
Sól. Tel. 664 764 855
Wynajmę dwa z trzech • 
pokoi (jeden zajęty) ul. 
Witosa, całość mieszkania 
66m2. Tel. 795 978 353
Apartament 70m2 w Cen-• 

trum Nowa Sól do wynaję-

cia, umowa wynajmu oka-

zjonalnego ( ogrzewanie do 
wyboru: klima, dwu funk-

cyjny piec; piec kaflowy). 
Tel. 795 978 353
Budynek magazynowo-pro-• 
dukcyjny, 300m2  do wyna-

jęcia. Tel. 609 192 766 
Wynajmę garaż przy galerii • 
Kaufland. Tel. 601 769 025
Garaż do wynajęcia na ul. • 
Św. Barbary z kanałem i 
prądem, dwie bramy na pi-
lota. Tel. 665 476 605
Poszukuję do wynajęcia • 
mieszkania dla 3 kobiet i 
trójki dzieci. Tel. 788 758 
174
Wynajmę ziemie w Przybo-• 
rowie przemysłową 48 hek-

tara na dłuższy okres cena 
za m-c 5 tys. do negocjacji 
Tel. 784 649 344

ZAMIENIĘ

Zamienię 3–pokojowe Za-• 
mienię 3–pokojowe miesz-

kania na ul. A. Fredry 57m2 
na dwa mieszkania jedno-

pokojowe. Tel. 884 399 352
Zamienię dwie kawalerki w • 
Nowej Soli na mały domek 
w woj. lubuskim. Tel. 694 
924 253 i 695 743 031

KUPIĘ

Kupię pilnie mieszkanie 2 lub • 
3 pokojowe w Nowej Soli za 
gotówkę. Tel. 507 159 074
Pilnie kupię mieszkanie do I • 
piętra w atrakcyjnej cenie, za 
gotówkę. Tel. 795 978 353
Kupię działkę budowlaną ok. • 
10-12 ar w Nowej Soli, Lubie-

szowie, Otyniu. Telefon lub 
SMS po 19. Tel. 608 843 318
Kupię pole, łąkę, nieużytki rol-• 
ne, ugory stary dom. Tel. 880 
162 222
Kupię mieszkanie w bloku 3 • 
pokojowe w atrakcyjnej cenie, 
do zamieszkania, bez remon-

tu. Tel. 603 868 902

 SPRZEDAŻ

Sprzedam Ciągnik rol. T-25  • 
Władimiredz rok 1983 z ka-

biną oryginał badanie tech  
do 2025,OC do 2024 Tel. 
600 291 035
Sprzedam AUDI A3 ben-• 
zyna, automat, 2000r. 2,0 
cm3, stan bardzo dobry, 
cena-9000zł. Tel. 691 091 
596
Sprzedam FIAT Ducato 2.0 • 
JTD rok 2004,9 osobowy , 
stan bardzo dobry. Cena 
7500 zł Tel.507 159 074
Sprzedam samochód oso-• 
bowy KIA Sportage, Rocz-

nik 2014, kolor biały, bogate 
wyposażenie -bez wypad-

ku. Cena do uzgodnienia 
Tel 695 452 870
Sprzedam VW Golf 4 rok • 
2000 1.9 TDI, zarejestrowa-

ny, ubezpieczony. Uszko-

dzony silnik. Skrzynia 6 bie-

gów, 115 KM. Kolor czarny. 
Tel 692 457 736
Sprzedam CITROEN XSARA • 
1,6 B automat, stan bardzo 
dobry 153 tys. km. Cena 
3000 zł Tel. 507 159 074
Sprzedam OPEL astra • 
H GTC 1.6 poj. benzyna, 
2009r produkcji; Sprzedam 
PEUGEOT 407,  limousine, 
diesel, czarny 2009r pro-

dukcji automat , 221 tys. 
przebiegu Tel. 882 111 292
Mercedes W220 S kl 400CDI • 
stan bardzo dobry, srebrny, 
nowe opony i nowy akumu-

lator, cena -28 tys. zł. . Tel. 
664 764 855
Sprzedam siedzenia do • 
Mercedesa W211 przed lift, 
Tel. 535 787 359
Sprzedam 4 felgi stalowe  • 
15’   do audi ,passata, w 
dobrym stanie cena przy-

stępna Tel. 722 280 651
Sprzedam VW Golf 1,6 • 
benzyna rok 2001r., zare-

jestrowany, ubezpieczony-

+komplet kół zimowych, 
przebieg 295 tys km, zielo-

ny. Tel. 503 993 017
Sprzedam AUDI A6 kom-• 
bi rok 2005 2,7 TDI, kolor 
czarny, nowy model, stan 
bardzo dobry. Cena 11000 
zł Tel. 507 159 074
Kawasaki 250 LTD rok 1983 • 
przebieg 29 tys. km ważne 
OC, napędzany pasem, cen

-3500zł. Do negocjacji. Tel. 
600 384 925
Sprzedam Ceed Wagon • 
(kombi) 1,6 poj., 122KM, 
I generacja. Tel. 785 936 
967
Łóżka z pilotem, podnośnik • 
z pilotem, schodołazy, wóz-

ki, skutery, toalety, kule, 
wózki akumulatorowe. Tel. 
500 409 997
Sprzedam dwa skutery. • 
Tel. 782 242 538
Sprzedam dwa skutery in-• 
walidzkie, dwa wózki i po-

ręcz do nauki chodzenia. 
Tel. 782 242 537
Sprzedam opony zimowe • 
używane 175/65/15-4 szt, 
cena 200zł. Tel. 512 988 
051

Opalarka, monitor 19’, fo-• 
telik samochodowy, podno-

śnik samochodowy, podka-

szarkę do żywopłoty elek-

tryczną,kosiarka elektrycz-

na, piła tarczowa ręczna 
elektryczna. Bardzo tanio. 
Tel. 604 678 082
Mikrofalówka z grillem, hu-• 
lajnoga, Radio-odtwarzacz 
samochodowy CD JVC, 
podnośnik samochodowy, 
deska snowboardowa; ob-

kaszarka do żywopłotu. 
Bardzo tanio. Tel. 604 678 
082
Telewizor 32 cale LED i 40 • 
cali LED,  odkurzacz. Bar-
dzo tanio. Tel. 604 678 082
Rower męski, Rower skła-• 
dak Wigry 4, szlifierka ką-

towa wyrzynarka,piła elek-

tryczna tarczowa ręczna, 
odkurzacz,wiertarka, farel-
ka, dmuchawa do liści elek-

tryczna. Bardzo tanio. Tel. 
604 678 082
Sprzedam łóżko dwuoso-• 
bowe rozsuwane, keybo-

ard yamaha, rower górski 
na amortyzatorach, zegar 
wiszący. Bardzo tanio. Tel. 
604 678 082 
Sprzedam komplet mebli • 
do gabinetu, styl oriental-
ny, komoda , biurko, dwa 
regały Tel. 605 413 163
Sprzedam deski ogrodze-• 
niowe 18 gr, deski szalun-

kowe; oddam trociny so-
eprasa.pl 4968f11ff2



miejsce zamieszkania Nowa 
Sól ul. Matejki 20i/110, kon-

takt od 9:00 do 15:00

ODDAM

O G Ł O S Z E N I E  D R O B N E  K U P O N  n r  4 4
O g ł o s z e n i a  d o  1 5  s ł ó w !

Kupony ważne tylko z 3 ostatnich tygodni
Ogłoszenia na najbliższe wydanie przyjmujemy

do czwartku do godz. 1600
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snowe. Tel. 696 466 747
Sprzedam siano w małej • 
kostce, cena do uzgodnie-

nia. Tel. 661 862 184 lub 
883 031 188
Sprzedam drewno do wę-• 
dzenia (orzech i jabłoń). Tel. 
724 596 882
Sprzedam słomę małą. • 
Kostka i talerzówkę 2,50m 
Unia Grudziądz cena 2900 
zł. Tel 68 3553458 Tel. kom. 
787 830 885
Sprzedam maszynę elek-• 
tryczną do szycia „łucznik” 
w bardzo dobrym stanie 
cena 150 zł Tel. 782 739 
339
Sprzedam rowerek biegowy • 
dla dziecka, stan bardzo do-

bry( cena do uzgodnienia), 
telewizor LG 42PG 6000 
do naprawy lub na części 
sprzedam cena do uzgod-

nienia. Tel. 605 244 033
Sprzedam grzyby suszone • 
ok. 10 kg. Niegosławice Tel. 
68 378 12 00
Sprzedam telewizor 19 cali • 
kolor; siatkę wędkarską 3 m 
tanio Te. 694 307 907
Odsprzedam regips, klej do • 
regipsu, szpachle, grunt   fli-
zeline, narożniki metalowe, 
parapety Tel. 668 398 116
Sprzedam króliki młode • 
rasa mięsna do dalszego 
chowu Nowa Sól Tel. 698 
639 831

KUPNO

Kupię specjalny piecyk • 
na butle dużą gazową do 
ogrzewnia pomieszczenia 
mieszkalnego Nowa Sól Tel. 
794 708 803
Pilnie kupię szafę używa-• 
na ubraniową z nadstawka 
Nowa Sól Tel. 794 708 803
Kupię auto z prywatnych • 
rąk może być całe lub uszko-

dzone z opłatami lub bez do 
3 tys. Tel. 501 139 371
Kupię telewizory, piły spa-• 
linowe, szlifierki kątowe do 
10 lat, mogą być do napra-

wy,Tel. 604 678 082
Kolekcje myśliwskie, wy-• 
pchane ptaki, poroża-kupię. 
Tel. 608 446 967
Kupię stare motocykle, mo-• 
torowery, Simson, Komar, 
WSK itp. mogą być całe lub 
uszkodzone lub na części. 
Tel. 518 943 212
Kupię starocie z domów, • 
mieszkań i strychów PRL i 
inne, płacę od ręki. Tel. 607 
316 969

PRACA

OGŁOSZENIA 

PŁATNE
Zaopiekuję się starszą oso-• 
bą, posprzątam Tel. 793 247 
464
Potrzebny kierowca B C • 
emeryt-rencista dyspozy-

cyjny pod telefonem tylko z 
Nowej Soli, laweta Tel. 601 
949 305
Korepetycje z języka angiel-• 
skiego dla uczniów  szkół 
podstawowych i przedszko-

li. Tel. 724 161 573
Kompleksowy remont do-• 
mów i mieszkań Tel. 693 
288 850
Łazienki wykonam od pod-• 
staw Tel. 693 288 850
Oferuję skręcenie mebli na • 
terenie Nowej Soli i okolicy. 
Tel. 505 520 613
Blacharz-dekarz szuka pra-• 
cy: papa termozgrzewalna 
i obróbki blacharskie. Tel. 
669 898 904
Awaryjne naprawy dekar-• 
skie dachów itp. Tel. 604 
117 258
Kapitalne remonty domów, • 
mieszkań instalacje W.O ka-

naliza; Budowa domów od 
podstaw Tel. 783 124 333

Usługi

OGŁOSZENIA 
PŁATNE

MAT-FIZ-CHEM (na studia • 
med.) pojedynczo lub w 
kombinacji. Tel. 608 662 
378
Rehabilitacja-masaż, krioli-• 
poliza. Tel 508 538 235
Serwis, naprawa rowerów. • 
Możliwość transportu. Nowa 
Sól i okolice. Tel. 606 464 
852
Awaryjne naprawy dekar-• 
skie dachów itp. Tel. 604 
117 258

RÓŻNE

Niezależna 60 lat pozna • 
mężczyznę do miłego spę-

dzania czasu, do 68 lat . Tel. 
722 294 665
Szukam dojazdu na trasie • 
Nowa Sól-Zielona Góra–No-

wa Sól od poniedziałku do 
piątku w godzinach 7:00-
17:00 powrót w Z.G przez 
Trasę Północną. Tel. 503 993 
017

Odbiorę zbędne spraw-• 
ne–pralki, lodówki, gazówki, 
zamrażarki, wanny silniki, 
grzejniki, piece oraz zbędny 
złom. Wywiozę zbędne AGD 
i inne rzeczy. Tel. 661 855 
291
Samotny lat 70+ pozna Pa-• 
nią, zdecydowana zmienić 

Kupię każde auto, całe
i uszkodzone, dokumentacja

i gotówka od ręki. Własny
transport. Tel. 509 046 253 

Skup aut, całych, uszko-

dzonych, niesprawnych, 
fachowa i uczciwa wycena, 

legalna umowa na firmę. 
Tel. 518 943 212 

SZPACHLOWANIE 
MALOWANIE REGIPS PA-
NELE INSTALACJE WOD-

KAN I INNE 
PRACE 

WYKOŃCZENIOWE 
729683274

Sprzedam	działkę	
ROD DOZAMET  
obok	szpi tala,	
pow.350m2.	

Tel.  531 020 820 
po	15-tej

Zatrudnię osoby do 
zdobienia ręcznego 

figur 511 353 155

Skup Aut całe i 
uszkodzone. Szczera roz-

mowa i uczciwa wycena 

739468484

Pomiary elektryczne, 
wykrywanie kabli pod ziemią.

Tel. 603 651 649

PROMOCJA
BRYKIET	

KOMINKOWY
2000zł/tona

tel: 608352482

Rehabilitacja
mgr	Aneta Januszka

67-124	Nowe	Miasteczko
ul. 22 Lipca 18

Tel.: 606 640 219

Prezydent Miasta Nowa Sól

działając	zgodnie	z	art.	
35	ust.1	ustawy	z	dnia	21	

sierpnia	1997r.	o	gospodarce	
nieruchomościami	(j.t.	Dz.U-
.2023.344)	informuje,	że	w	

siedzibie	tut.	Urzędu	na	okres	
21	dni,	począwszy	od	dnia	
24	października	2023	roku,	

wywieszono	wykaz	nierucho-
mości		przeznaczonych	do	

zbycia.

Zespół Lekarzy Rodzinnych "FAMILIA"
 z a t r u d n i 

pielęgniarkę	w	przychodni
	przy	ul.	Grobla	14	w	Nowej	Soli	

kontakt	tel:	505 903 721 
mail:twardowska.a21@gmail.com

eprasa.pl 4968f11ff2



NAPRAWA
SPRZĘTU 
SERWIS

RTV

FOTO

telewizory
monitory,	LCD

aparaty	analogowe
cyfrowe,	itp.

elektronika	różna

Nowa Sól, ul. Młynarska 11
tel. 68/ 387-93-00; 600 257 355

31 października 2023        44/1646       rok XXXII
REKLAMA

C Y K L I N O W A N I E
B E Z P Y Ł O W E

www.zygiert.eu
Te l .  693  502  808

ORZECH - 
Z BOBRKA,

PELET 
PREMIUM A1
ZUT - Sawicz
S IEDL ISKO
Tel. 68/ 388 30 37

606 675 315

 Sprzedam ziemię ogrodową czarnoziem - torf

 Usługi koparką - minikoparką

 Rozbiórki budynków - wywóz gruzu

 Wycinka drzew - karczowanie działek

T e l .  7 2 5  0 0 4  8 6 3

NAPRAWA
SPRZĘTU 
SERWIS

RTV

FOTO

telewizory
monitory,	LCD

aparaty	analogowe
cyfrowe,	itp.

elektronika	różna

Nowa Sól, ul. Młynarska 11
tel. 68/ 387-93-00; 600 257 355

C Y K L I N O W A N I E
B E Z P Y Ł O W E

www.zygiert.eu
Te l .  693  502  808

NAPRAWA PROTEZ ZĘBOWYCH
  protezy  e lastyczne

  nakładki  do wybie lania
Tel. 881 300 655
Ul. Kościuszki 21/1

Nowa Sól

Godz. 9.00 – 17.00
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SPRZĘTU 
SERWIS

RTV

FOTO

telewizory
monitory,	LCD

aparaty	analogowe
cyfrowe,	itp.
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C Y K L I N O W A N I E
B E Z P Y Ł O W E

www.zygiert.eu
Te l .  693  502  808

Naprawy	
dekarskie	

dachów	itp. 
Tel. 608 446 967               

604 117 258

EXPERT MEBLE

kuchnie,	szafy
garderoby,	wnęki

na	wymiar.
Atrakcyjne ceny.
Nowa	Sól,	ul.	Graniczna	15

tel. 694 636 766, 606 551 393
www.expertmeble.com.pl

Radca prawny 
Anna Chomicz-Marcinek

Tel. 694 359 670

PROTEZY ZĘBOWE
EKSPRESOWA NAPRAWA
Tel. 603 603 810, Modrzyca, ul. Brzozowa 6

dową czarnoziem - torf

czowanie działek

INSTALACJE GRZEWCZE
i n s t . 	 e l e k t r y c z n e
- 	 k o t ł y 	 a n o d o w e , -	

f o l i e 	 g r z e w c z e 	 - 	 b e z	
s e r w i s o w e ,

- 	 m a t y 	 g r z e w c z e .
K O T Ł Y  G A Z O W E
i n s t . 	 w o d - k a n , 	 C . O .

T e l .  6 9 6  8 9 4  1 3 4

 PIASEK, ŻWIR, 
ZIEMIA

TŁUCZEŃ BAZALTOWY
MĄCZKA BAZALTOWA

SZYBKA DOSTAWA

607390044
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USŁUGI
 KOPARKO-

-ŁADOWARKĄ
i FADROMĄ

6 0 7 3 9 0 0 4 4

Biuro Rachunkowe
ROBAKOWSKA

księgi handlowe, 

księga podatkowa, ryczałt,

pomoc w zakładaniu firmy

NOWY ADRES

Nowa Sól, ul. Odrzańska 8/2
Tel./fax 68 4 588 588

biuro.robakowska@wp.pl

 PODNOŚNIK KOSZOWY
   WYNAJEM

 WYCINKA DRZEW
Tel. 693 844 743

www.wer-lift.eu

CYKLINOWANIE

BEZPYŁOWE
 układanie parkietów, 
    podłóg, paneli
 renowacja schodów

   Tel. 790 584 982 eprasa.pl 4968f11ff2


